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Zwiedzanie zabytków Starego Miasta ® W Stoczni im. Komuny 

Paryskiej ® Na koncercie organowym w Oliwie • W stolicy polskiego 

Wybrzeża • Hołd pamięci bohaterów Westerplatte

Kanclerz RFN przebywał
w Krakowie i na Wybrzeżu Gdańskim

24 bm. w godzinach poran­
nych kanclerz federalny RFN 
Helmut Schmidt z małżonką 
w towarzystwie prezesa Rady 
Ministrów Piotra Jaroszewi­
cza i jego małżonki zwiedził 
zabytkowe centrum Krakowa.

Goście obejrzeli Rynek Głó 
wny. Główny konserwator za 
bytków Krakowa Jerzy Koso 
wski mówił o dziejach zabyt­
ków oraz o pracach rewalory 
zacyjnuch i przywracaniu da_ 
wnej świetności perłom archi 
tektury.

Obejrzano także pomnik A_ 
dama Mickiewicza, pieczoło­
wicie zrekonstruowany p<> zbu 
^enću podczas okupacji hi tle 
rawskiej i ponownie przywr 5 
eonu krakowskiemu rynkowi. 
W Kościele Mariackim goście 
z RFN oglądali z podziwem 
sławny ołtarz rzeźb Wita Stwo 
sza, wysłuchując informacji o 
losach tego arcydzieła, które 
— wywiezione przez okupanta 
z Krakowa — zostało po woj 
nie odnalezione przez wolskich 
naukowców i — poddane trę 
skłiwym zabiegom konserwator

W połowie grudnia br. w Warszawie

Krajowy przegląd planów
przestrzennego rozwoju województw
Projekt zorganizowania w 

Warszawie krajowego przeglą 
du planów przestrzennego za­
gospodarowania województw, 
sformułowanie i przyjęcie me 
rytorycznych opinii dotyczą­
cych oceny zmian w prze­
strzennym zagospodarowaniu 
Polski w latach 1971—80 oraz 
wniosków w odniesieniu do 
powstającego Bełchatowskiego 
Okręgu Przemysłowego — to 
główne tematy zwołanego 24 
bm. posiedzenia Państwowej 
Rady d.s. Gospodarki Prze­
strzennej.

W czasie obrad, które pro­
wadził zastępca przewodniczą­
cego radv — wicepremier Ka­
zimierz Seccmski. poinformo­
wano, że w pierwszej połowie 
grudnia br. odbędzie się w Pa 
lacu Kultury i Nauki w War­
szawie krajowy przegląd pla­
nów przestrzennego rozwoju 
województw. Będzie to ważny 
sprawdzian prac planistycz­
nych, mających na celu wdra 
żanie planów zagospodarowa­
nia przestrzennego.

Soośród zagadnień składają­
cych się na treść przeglądu wy 
brano kilka tematów wioda- 

tocuch. Pierwszy z nich
planowanie przestrzenne w roz 
wiązywaniu problemu miesz­
kaniowego; drugi stanowią za

Siły zbrojne Mozambiku
odparły atak wojsk rodezyjskich

Radio Maputo podało w 
czwartek rano, że wojska ra­
sistowskiej Rodezji dokonały 
największego z dotychczaso­
wych ataków na Mozambik. 
Według komunikatu Minister­
stwa Obrony Mozambiku, od­
działy rodezyjskie wtargnęły w 
środę na terytorium republi 
ki i rozpoczęły natarcie na 
miasto Szimoyo, będące admi-
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skim — powróciło na swe hi­
storyczne miejsce.

W godzinach przedpołudnie 
wych kanclerz RFN Helmut 
Schmidt i Piotr Jaroszewicz 
opuścili Kraków, udając się do 
Gdańska.

Na gdańskim lotnisku, ude 
korowanym flagami RFN i 
Polski, przybyłych wita czło­
nek Biura Politycznego, sekre. 
tarz KC PZPR Edward Ba­
binach oraz gospodarze Ziemi 
Gdańskiej — Tadeusz FisŁ. 
bach i Henryk Skiwowski,

W Stoczni jim. Komuny Pa 
rystkiej w Gdyni gości podej­
mowali minister przemysłu ma
szyn ciężkich rolniczych
Franciszek Adamkiewicz i dy 
rektor zakładu Tadeusz Bor_ 
kowski.

Podczas zwiedzama stoczsr 
kanclerz kilkakrotnie nawiązu 
je rozmowy z robotnikami. 
Starszy mistrz, Czesław Ziejka, 
z satysfakcją mówi o wyso­
kim poziomie technicznym stąt 
ku. który buduje. H. Schmidt.: 
widzę, że jesteście dla nas kor 
kurantami. — My tylko współ 

dania planowania przestrzen­
nego w procesie kształtowania 
obszarów gmin — jako tere­
nów produkcji żywności; wresz 
cie trzeci — to przestrzenny 
rozwój województw. Wystawie 
towarzyszyć będzie szereg ro­
boczych narad, seminariów i 
spotkań.

Po zapoznaniu się z koncep­
cją rozwoju zespołu górniczo- 
energetycznego — Bełchatów 
i Bełchatowskiego Okręgu Prze 
myślowego oraz ze stanem 
prac studialno-projektowych, 
a także na podstawie wizyta­
cji tego terenu, rada wyrazi­
ła pogląd, iż podjęta budowa 
stanowi przedsięwzięcie o bar 
dzo dużej wadze dla gospodar 
ki narodowej. Zespół bełcha- 
towski ma bowiem dostarczyć 
(po pełnym uruchomieniu o- 
biektów) około 50 procent tej 
ilości energii elektrycznej, ja­
ka została wytworzona w Pol­
sce w 1976 r.

Członkowie rady zapoznali 
się także z wynikami konsul­
tacji, przeprowadzonych przez 
polskich ekspertów — delega­
tów naszej PRGP — w Radzie 
do Spraw Rozmieszczenia Sil 
Wytwórczych, działającej przy 
Państwowej Komisji Planowa 
nia w ZSRR. (PAP) 

nistracyjnym centrum prowin 
cji Manica. Atak był prowa­
dzony przy wsparciu 
tów i helikopterów 
wych.

Opublikowany w 
komunikat podaje, 

samolo- 
wojsko-

Maputo 
że siły

zbrojne Ludowej Republiki 
Mozambiku odparły atak 
wojsk rodezyjskich. (PĄP)

zawodniczym y. panie kancle­
rzu o to, kto lepszy—

Następnie kanclerz RFN 
przybył na Westerplatte. Po­
dobnie jak w Oświęcimiu H. 
Schmidt długo stał z odkrytą 
głową przed granitowym obe­
liskiem, na którym wyryte są 
napisy: — Westerplatte — Pocz 
ta Polska — Hel — Oksywie, 
— La Manche — Narwik.

W chwilę potem, w rozmo­
wie przypomniano Helmuto­
wi Schmidtowi, że Westerplat­
te jest miejscem, gdzie padły 
pierwsze strzały II wojny świa 
towej. Przez 7 dni nieliczna 
garstka żołnierzy polskich, 
pod dowództwem majora Hen 
ryka Sucharskiego broniła cy­
pla przed naporem przeważa­
jących sił hitlerowskich. Kanc 
lerzowi RFN powiedziano, że 
Westerplatte było i pozostajc 
symbolem wielkiego bohater­
stwa i nieugiętości żołnierza 
polskiego, jego patriotyzmu i 
umiłowania Ojczyzny.

Po południu przewodniczący 
Wojewódzkiej Rady Narodo­
wej Tadeusz Fiszbach noóejmo 

.Dokończenie na sir. 2,

Poznań: 25-27 listopada

Studencki konkurs
piosenki kabaretowej
Pozmńskie śrKMliowśsko stu- 

dencfcte jest inicjatorem i gos- 
podairzem rozpoczynającego się 
dzisiaj I Ogólnopolskiego Kon­
kursu Piosenki Kabaretowej. 
Impreza potrwa trzy dni, a jej 
program przewiduje dwa przet 
słuchania konkursowe (dzisiaj 
o godz. 18 i jutro o godz. 12 
w salach Klubu „Od Nowa”) i 
koncert laureatów (niedziela 
godz. 16 — kino „Kosmos”). 
Jury oceni około 40 utworów 
specjalnie napisanych na kon­
kurs. Przedstawi je ponad 20 
wykonawców reprezentujących 
12 (polskich ośrodków akade- 
mackich.

W czasie trwania poznańskie 
go konkursu przewidziaimo tak­
że koncerty towarzyszące, m. 
in. recitail Jana Wołka z War­
szawy, wieczór w wykonaniu 
poznańskich piosenkarzy stu­
denckich oraz „Spotkanie z 
humorem i satyrą’’. Organiza­
torami imprezy są: Studencki 
Ośrodek Kultury ,.Od Nowa” 
i klub „Nurt” w Poznaniu.

(wig) ,
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Sesja w Bukareszcie

24 bm. rozpoczęła się w Buka­
reszcie sesja Wielkiego Zgroma­
dzenia Narodowego poświęcona 
planowi i budżetowi na rok 1978. 
Jak wynika z wygłoszonych na 
tym forum referatów przyszły rok 
będzie decydujący dla pomyślnej 
realizacji zadań całej bieżącej pię 
ciolatki*.

Temat — Rewolucja 1917 Sprzeciw CDU/CSU

W Hawanie obraduje międzyna­
rodowa konferencja pod hasłem 
„Wielki Rewolucja Pażdzierniko-

Przed wyborami 
do rad narodowych

Działacze FJN
Uradowali w Warszawie

Główne kierunki działania 
komitetów FJN i samorządu 
mieszkańców w 1978 r., z u- 
względnieniem ich zadań w 
kampanśi wyborczej do rad 
narodowych stopnia podstawo 
wego, były tematem naradj 
przewodniczących i sekreta­
rzy wojewódzkich komitetów 
FJN 24 bm. w Warszawie w 
Sali Kolumnowej Ródy Pań­
stwa.

W naradzie uczestniczył prze 
wodniczący Rady Państwa, 
przewodniczący Ogólnopolskie' 
go Komitetu FJN — Henryk 
Jabłoński.

Referaty poświęcone działał 
ności komitetów FJN wygłosi 
li sekretarze OK FJN — Wi­
told Jarosiński r Edward Mil­
czarek.

W referatach i w dyskusji 
wskazywano, że wkroczyliśmy 
w okres szczególnej intensyfi 
kacji działalności politycznej, 
w którym podstawowym zada 
niem komitetów FJN .jest dzia 
łanie na rzecz pełnej i kon­
sekwentnej realizacji postano­
wień IX Plenum KC PZPR.

Zwracano uwagę, że ogni­
wa samorządowe powinny w 
różnych środpwiskach, przy o- 
mawianiu aktualnych ‘zagad­
nień, rozwijać wiedzę o zasa­
dach go®|kodarowan:.a, o pra­
widłowościach rządzących go- 
spedarką. Stale należy pogłę­
biać zrozumienie zasadniczej 
prawdy, że od wysokiej efek­
tywności gospodarowania za_ 
leży pomyślność całego 
du.

Narada wykazała, że
Dokończenie na str.

naro-

uczy.
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Gaz ziemny 
dla kolejnych miast

Poznańskiego
Sporo miast województwa 

poznańskiego korzysta z gazu 
klasycznego, dostarczanego z 
tradycyjnych gazowm. Coraz 

‘jednak popularniejszym pali­
wem, rozprowadzanym do mie 
szkań jest gaz ziemny. Będzie 
on w najibliżstzych latach do­
cierał do coraz nowych miej­
scowości w Poznański em. Wią 
że s:ę to z przewidywanym 
rozszerzeniem zasięgu tego sy 
stemu gazyfikacji oraz odda­
niem do eksploatacji dalszych 
źródeł gazu ziemnego.

Skorzystają na tych przed­
sięwzięciach w pierwszej kolej 
ności mieszkańcy pięciu miast 
województwa. Do roku 1980 
gaz ziemnv doprowadzonr ma 
być do: Grodziska, Lwówka, 
Nowego Tomyśla, Pniew i Ra 
konie-wic. W niektórych z tych 
miejscowości trwają już przy- ^wości wykorzystania istnieją­

cych jeszcze rezerw w7 produkgotowania do planowanej gazy 
fikacji. fbop)
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wa i walka wyzwoleńcza naro- / 
dów”. Inauguracyjne przemówie­
nie wygłosił członek Biura Poli­
tycznego KC Komunistycznej Par 
tii Kuby, Jose Machado Ventura. 
W konferencji bierze udział 47 de 
legacji z krajów różnych konty-
nentów. Na czele delegacji 
sklej stoi prorektor Wyższej 
ły Nauk Społecznych przy 
PZPR, prof. J. Gołębiowski.

pol-
Szko 

KC

ZaehodniOTuemiecka opozycja
CDU/CSU? która opowiada się za 
wprowadzeniem do uzbrojenia

Popad 160 delegatów uczest 
niczyło we wczorajszej Kon­
ferencji Sprawozdawczo - Wy­
borczej PZPR w Zakładach 
Przemysłu Metalowrego „H. 
Cegielski” w Poznaniu. W ob­
radach wzięli również udział: 
członek Sekretariatu KC 
PZPR, kierownik Wydziału 
Przemysłu Ciężkiego, Trans­
portu i Budownictwa KC — 
Zbigniew Zieliński; członek 
KC, I sekretarz KW partii w 
Poznaniu — Jerzy Zasada; wi 
ceminister przemysłu maszyn 
ciężkich i rolniczych — Zbig­
niew Bartosiewicz, naczelny 
dyrektor Zjednoczenia ?,Tas- 
ko” — Wacław Lewandowski, 
przedstawiciele dyrekcji," orga 
nizacji młodzieżowej i związ­
kowej HCP.

Wprowadzenie do dyskusji 
wygłosił I sekretarz KZ PZPR 
— Zenon Jaśkowiak, stwier­
dzając m. in., że realizacja 
progfamu uchwalonego przez 
ubiegłą konferencję sprawo­
zdawczo-wyborczą przebiega­
ła pomyślnie; „cegielszczacy” 
zawsze pierwsi odpowiadali i

Dzisiaj na konkursowej estradzie
poznaniak Piotr Milewski

Piotr MilewskiPoznaniak podczas występu w R etapić konkursu. 
Fot. — D. Matuszewska

o Sześciu spośród 
jedenastu fina­
listów przesłu­
chało do tej po 
ry, w „asyście” 
paru tysięcy me 
lomanów wypeł 
niających saczel 
nie każdego wie 
czoru widownię

auli Uniwersytetu im. A. Mic- • 
kiewicza, jury VII Międzyna­
rodowego Konkursu Skrzypco­
wego im. Henryka Wieniawskie 
go.

Na wczorajszym koncercie 
wystąpili: Wadim Brodskij z 
ZSRR, który z wielkim artyz-__  

Po IX Plenum KC PZPR

W spółdzielniach produkcyjnych
przymiarki do planu 1978 roku

Do połowy grudnia br.
trwać będą w rolniczych spół­
dzielniach produkcyjnych województwie
Wielkopolski zebrania człon-^dzie rolnicze spółdzielnie pro 
ków, na których omawia się ’ ’ ....................
realizację bieżących zadań go-
spodarczych, a także ustala 
założenia przyszłorocznego pla 
nu gospodarczo - finansowego. 
Poszukuje się zarazem możli-

cji polowej i zwierzęcej.

NATO nowej broni masowej za­
głady, tzw. bomby neutronowej, 
stanowczo sprzeciwia się temu, aby 
broń ta stała się przedmiotem 
kowań wiedeńskich w sprawie 
dukcji sił zbrojnych i zbrojeń 
Europie środkowej.

ro 
re 
w

Zadłużenie Rzymu
Rząd włoski przyznał władzom 

miejskim Rzymu, borykającego się 
od dłuższego czasu z olbrzymim 
deficytem, pożyczkę w wysokości 
M4 mld lirów (64fi min doi.). Z kwo 
ty tej aż 378 mld lirów przezna­
czy się na spłatę edsetek od daw^ 
nych kredytów.

rcagują na apele partii, podej­
mując zobowiązania produk- 

czyny społeczne. 
zauważył

cyjne
Trzeba jednak
mówca — spojrzeć również na 
siebie krytycznie, stawiać wo­
bec siebie, wymagania coraz 
wyższe, tak, aby sprostać przy 
spieszonemu rytmowi prze­
mian dokonujących się w 
kraju.

Żywa, robocza dyskusja kon 
centrowała się wokół proble­
mów pracy partyjnej i spo­
łeczno - gospodarczych zadań 
zakładów.

Podsumowując obrady, czło 
nek Sekretariatu KC PZPR, 
kierownik Wydziału Przemy­
słu Ciężkiego, Transportu i 
Budownictwa KC — wysoko 
ocenił dorobek pracy partyj­
nej i osiągnięcia społeczno-go 
spodarczę HCP. Stwierdził m. 
in., że najpilniejszą obecnie 
sprawą jest rzetelne przełoże­
nie myśli i tez IX Plenum KC 
partii na język codziennej 
praktyki. W imieniu własnym, 
Jerzego Zasady oraz Komitc-

Dokończenie na str. 2

mcm wykonał Koncert d-moH 
patrona Konkuirsiu i Koncert 
nr 2 B. Bartoka oraz przedsta­
wicielka Japonii Asa Konishi, 
która interesująco wykonała 
również wspomniany Koncert 
H. Wieniawskiego, a nadto 
Koncert D-dur S. Prokofiewa. 
Skrzypkom towarzyszyła, jak 
zwykle, orkiestra symfoniczna 
Filharmonii Poznańskiej.

Dzisiaj szczególne emocje 
oczekują poznańskich miłośni­
ków muzyki skrzypcowej — na 
konkursowej estradzie staje 
bowiem reprezentant naszego

Dokończenie na str. 2

Szczególnie dużą wagę przy 
wiązuje się do tych zebrań w 

poznańskim,

dukcyjne (najliczniejsze w 
kraju) zajmują ponad 11 pro­
cent ogólnego obszaru użyt­
ków rolnych. 118 gospodarstw 
zespołowych, w tym 21 du­
żych kombinatów spółdziel­
czych, ma w swoim władaniu 
69 000 hektarów ziemi. W cią- 

Dokończenie na str. 2

Terminy^ ferii.
szkolnych'

Jak podaje Ministerstwa Ou 
światy i Wychowania ustalo­
no •następujące -terminy przerw 
lekcyjnych podczas bieżącego 
roku nauki.

Przerwa świąteczna dla wszy 
stkich szkół przypada w okre 
sie od 22 do 27 grudnia br.

Ferie zimowe dla szkół pod 
stawowych w terminie od 23 
stycznia do 4 lutego 1978. a 
szkół średnich od 6 do 18 lute 
go 1978.

Przerwa wiosenna dla wszy1 
stkich szkół od 23 do 28 mar^ 
ca 1978. (PAP) ------
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Czy istnieje jakiś lo­

giczny (a może ekono­
miczny?) związek między 
ńp. chomikowaniem zapa­
sów śląskiej stali w fabry­
ce oraz brakiem w któ­
rymś z województw, najtań 
szej poznańskiej pasty do 
zębów? Pozornie nie tylko 
geograficzne różnice w po­
chodzeniu towarów, ale tak 
że ich krańcowa różność, 
wykluczają podobieństwo 
zjawiska. A jednak...
t Chomikowanie, jak zwy 
kio się określać gromadze­
nie nadmiernych zapasów 
np. surowców, przekracza­
jących możliwości przero­
bu w bieżącej produkcji, 
to mankament występujący 
od lat w naszym przemy­
śle, usługach, w wielu in­
stytucjach, zaopatrujących 
swoich pracowników w 
środki wytwórcze. Rzeczy­
wisty chomik, od którego 
wzięło się nasze „ekono­
miczne” pojęcie, gromadzi 
zwykle tak znaczne zapa­
sy na zimę, że ich potem 
nie spożyje. U tego zwierza 
ka działa instynkt. U na­
szych „chomików” — rów 
nież.

A jaki to ma związek z 
okresowym brakiem pasty 
do zębów w jakiejś miej-' 
scowości? Niedostatek tej 
produkcji wystąpił w skle 
pach koszalińskich w ciągu 
bieżącego roku. Na zamó-
wionę .Lechii” 50 000

sztuk (śmiesznie mała ilość) 
województwo otrzymało — 
nawet 60 000 sztuk — ale 
dopiero w październiku, co 
spowodowało potem wzmo 
żony wykup pasty. Mogło 
być jej dosyć, a zabrakło. 
Bowiem klient w tych oko­
licznościach poczuł się zmu 
szony gromadzić zapasy.

I takie bywali mecha­
nizmy związku między cho 
mikowaniem w przemyśle 
i wykupem przez ludność. 
Wspólna tu dla obu zja­
wisk jest niewiara w 
sprawność dystrybucji.
To jedno ze źródeł bra­

ku ciągłości zaopatrzenia, 
wynikające z nieufności do 
partnera: kooperanta, do­
stawcy, handlu. Tak więc 
problem świadomości i do­
informowania staje się na 
rynku zaopatrzeniowym 
nie tylko kategorią ekono­
miczną.

ZS

Wystąpienie ambasadora H. Jaroszka w ONZ

Mimo dowodów złej woli Izraela
oznaki postępu w s prawie Bliskiego Wschodu

Zgromadzenie Ogólne NZ 
kontynuuje debatę blisko­
wschodnią. W środę przema­
wiali m. in. przedstawiciele 
Polski, Organizacji Wyzwole­
nia Palestyny, Egiptu i Ku­
wejtu. Większość mówców pod 
kreślała znaczenie genewskiej 
konferencji pokojowej, jako 
odpowiedńiego forum dla ca­
łościowego rozwiązywania pro 
blemu bliskowschodniego.

Stały przedstawiciel PRL w 
ONZ, amto. Henryk Jaroszek'

nie radziecko-amerykańskie z 
1 października, które potwier 
dziło, że żywotne interesy 
państw Bliskiego Wschodu
oraz potrzeba umacniania Po­
koju i bezpieczeństwa między 
narodowego wymagają nie­
zwłocznego, całościowego roz­
wiązania konfliktu arabsko-izra 
elskiego. Mówca zaznaczył, że 
globalne uregulowanie kwestii 
bliskowschodniej musi odbyć

regulowania konfliktu blisko, 
wschodniego na zasadzie wy­
cofania się Izraela z 0'kupowa 
nych terytoriów arabskich i 
przyznania narodowi palestyń 
sikiemu należnych mu praw. 
Odpowiadając na głc«s krytyki, 
jakie wywołała w krajach a- 
rabskiich wizyta prezydenta 
Sadatą w Izraelu, Megid u- 
trzymywał, iż inicjatywa ta
jest, „dowodem” pragnienia E. 

się na następujących zasadach: giptu i jeg.o prezydenta bsiąg

zwrócił
Izraela

uwagę, iż od agresji 
na kraje arabskie u.

płynęło już 10 lat, a mimo to
główne przyczyny konfliktu
bliskowschodniego pozostają 
nie rozwiązane. Główną prze 
szkodą uregulowania problemu 
jest obecnie okupacja teryto­
riów arabskich przez Izrael.

Delegat Polski podkreślił, ie. 
mimo dowodów złej woli ze 
strony kół rządzących Izraela, 
ostatnie miesiące przyniosły
pewne oznaki, jż postęp w
sprawie Bliskiego Wschodu 
jest możliwy. Dowiodła tego 
debata generalna na bieżącej 
sesji Zgromadzenia Ogólnego 
NZ, a także ważne oświadczę

wycofania się Izraela ze wszy 
stkich okupowanych terytoriów 
arabskich, przyznania narodo 
wi palestyńskiemu należnych 
mu praw, w tym wrawa do sa 
mookreślania i własnego nie­
podległego państwa^ zapewnie 
nia praw współistnienia i bez 
pieczeństwa wszystkich państw 
tego regio-nu, w tym także 
Izraela oraz zapewnienia sku 
tecznych gwarancji międzvna 
rodowych dla ich granic. Mó­
wca podkreślił, że najlepszą 
drogą dla realizacji tak poję.' 
tego planu jest szybkie wznd 
wionie konferencji genewskiej.

Brzedśżawiciel Fłgijptu Wi 
ONZ, femat Megid oświad­
czył, że jego rząd dąży do u-

niecia sprawiedliwego pokojy 
na Bliskinj Wschodzie.

Agencja Reutera depeszuje z 
Kairu, iż źródła egipskie u- 
trżymują, że wizyta prezyden 
ta Anwara Sadata w Jerozoli­
mie przygotowała grunt pod 
szybkie wznowienie blisko­
wschodniej konferencji pokojo 
wej w Genewie. Informacje'na 
ten temat nie zostały jednak 
że oficjalnie potwierdzone 
przez władze egipskie.

Bliskowschodnią agencja 
MENA, w depeszy z Waszyngtc 
nu, twierdzi, że oczekuję się 
wznowienia, rokowań genew­
skich w przyszłym miesiącu.

PAP

Kanclerz RFN przebywał
w Krakowie i na Wybrzeżu Gdańskim

Dzisiaj na konkursowej 
estradzie I

Dokończenie ze str. 1
miasta, 18-letni Piotr Milewski 
— uczeń tutejszego Liceum 
Muzycznego im. Mieczysława 
Karłowicza (klasa dęć. Jadwigi 
Kaliszewskiej). Polski skrzypek 
zagra Koncert fis-moll H. Wie­
niawskiego i Koncert D-dur 
S. Prokofiewa. Przed nim wys­
tąpi dwóch (na dzisiejszym 
koncercie usłyszymy aż trzech 
wykonawców, dlatego rozpocz- 
nie się on wyjątkowo już o 
godz. 19) wiolindstów zagra­
nicznych: Hiro Kurosakj z 
Austrii i Francuz Charles A.
Linale. (wdg)

KRONIKA DNIA
INAUGURACJA DEKADY KSIĄŻKI SPOŁECZNO-POLITYCZNEJ
Wczoraj w Słupcy odbyła się wojewódzka inauguracja dekady 

książki społeczno-politycznej „Człowiek — Świat — Polityka”, w 
której udział wziął kierownik Wydziału Pracy Ideowo-Wychowaw- 
czej KW PZPR w Koninie Aleksander Gilewicz oraz dyrektor Wy­
działu Kultury i Sztuki Urzędu Wojewódzkiego w Koninie Andrzej 
Nowak.

Podczas spotkania zasłużeni działacze kultury i propagatorzy czy­
telnictwa otrzymali dyplomy i nagrody rzeczowe. Inaugurację u- 
świetnił występ artystów scen poznańskich, (woj)
PIERWSZE DOKTpRATY W INSTYTUCIE TECHNOLOGII DREWNA

W dwudziestopięcioletnich dziejach poznańskiego Instytutu Tech­
nologii Drewna Ministerstwa Rolnictwa i Przemysłu Drzewnego do­
konano wczoraj pierwszych promocji doktorskich. Z okazji jubileu­
szu odbyło się tu posiedzenie Rady Naukowej, podczas którego przy­
pomniano dorobek placówki oraz określono jej zadania w nadcho­
dzącym okresie. Instytut Technologii Drewna jest jedyną tego ro­
dzaju placówką naukowo-badawczą w kraju. Jej pracownicy prze­
kazali dotychczas do przemysłu ponad tysiąc opracowań, w tej licz­
bie 104 patenty krajowe oraz 16 wniosków opatentowanych w dzie­
więtnastu krajach. Obecnie Instytut uczestniczy w realizacji rządo­
wego programu badawczego „Kompleksowy rozwój budownictwa 
mieszkaniowego”, (zr)

4* Na drodze między Przyby- 
szewem a Rzetnią (woj. kaliskie) 
„Star” uderzył w tył oświetlone­
go „Jelcza”. W wyniku zderze­
nia kierowca „Stara”, na skutek 
obrażeń, no przewiezieniu do szpl 

w Kennig, zmarł.
0 W Mianowicach (woj. kali­

skie) „Warszawa” przy wymija­
niu innego pojazdu zderzyła się 
z nadjeżdżającym z przeciwka 
„Fiatem”. Ranni zostali: pasażer 
ka i pasażer .Fiata” oraz nasażer 
„Warszawy”. Kierowca „Warsza­
wy” zbiegł z miejsca wynadku.

A W Strzałkowi” (woj. koniń- 
skiel dziecko wpadło pod samo- 

'chód i noniosło śmierć na miej­
scu. Przyczyny wypadku bada ko 
m’sja.
* 42-letnl kierowca motocykla 

WSK i jego 26-letni pasażer, w

wyniku wywrotki na prostej dro 
dze z Piły do Szydłowca, odnieśli 
ciężkie obrażenia.

9 W Trzciance, na śliskiej na­
wierzchni, 44-letni kierowca moto 
roweru nie opanował kierownicy' 
i przewrócił się doznając ciężkich 
obrażeń.

O Na trasie Budzyń — Sokoło­
wo (woj. pilskie) „Żuk” uderzył 
w wóz konny. Prowadząca wóz' 
kobieta odniosła ciężkie obraże­
nia.

f) W Jakubowie gm. Pniewy 
(woj. poznańskie), z nieustalonych 
przyczyn wybuchł pożar, który 
strawił część zabudowań gospo­
darskich. zboże i siano. Straty po 
nad 200 000 zł.

0 Ciężkie obrażenia ciała od­
niósł 19-letni kierowca motoro- 
weru. który w miejscowości Lu­
biń gm. Krzywiń na zakręcie dro­
gi uderzył w bok samochodu 
„Star”.

* W Koszutach gm. Środa „Sko 
da” wpadła na zatrzymujący się 
przed nią autobus „Jelcz”. Kie­
rowca samochodu osobowego zo­
stał ranny, (t)
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Współpraca okręgów
przygranicznych Polski i NRD

Rzadko która rzeka stano­
wiąca granicę państwową jest 
równocześnie elementem łą­
czącym położone po obu jej 
brzegach regiony. A tak jest 
właśnie w przypadku Odry i 
Nysy. Polskie województwa i 
NRD-owskie okręgi potrafiły 
w ciągu minionych lat wypra­
cować specyficzną formę 
współdziałania. Bliskość poło­
żenia, podobne warunki geo­
graficzne i gospodarcze, łat­
wość przekraczania punktów 
granicznych — wszystko to da 
je podstawę do powstania sil 
nych i spontanicznych więzów 
sąsiedzkich.

Najszybciej rozwija się kon

nia pracy. Po obu stronach 
granicy obchodzi się wspólnie

Dokończenie ze str. 1 
wał śniadaniem kanclerza fe­
deralnego RFN Helmuta 
Schmidta i jego małżonkę.

W drodze z Gdyni do Gdań­
ska kanclerz RFN zatrzymał 
się w Oliwić, gdzie wysłuchał 
w7 katedrze koncertu organo­
wego. Prof. Leon Bator zapre­
zentował w krótkim recitalu u- 
twory światowej klasyki mu­
zyki organowej m. in. Bacha, 
Haendla i Nowowiejskiego. H. 
Schmidt zapoznał się z orygi­
nalną konstrukcją organów, od 
20 lat służących Międzynaro­
dowym Festiwalom Muzyki Or 
ganowej.

Pod Złotą Bramą w Gdań­
sku kapclerza Helmuta Schmid 
ta powitali ojcowie miasta. Go 
ście oprowadzani przez archi­
tekta wojewódzkiego Konrada 
Pławińskiego przeszli histo­
rycznym szlakiem królewskiej 
drogi do ratusza głównomiej- 
skiego. Z podziwem oglądano 
unikalny zespół gdańskiej Sta 
rówki.

W Ratuszu, gdzie mieści się 
obecnie Muzeum Historii Gdań 
ska, kanclerz RFN ł zaintere­
sowaniem obejrzał wystawę o- 
brazującą wojenne zniszcze­
nia zabytkowego zespołu głów 
nomiejskiego i jego pieczoło­
witą odbudowę.

Helmut Schmidt przekazał 
na ręce prezydenta Gdańska 
Jerzego Młynarczyka, pozdro­
wienia dla mieszkańców mia­
sta, wyrażając podziw i uzna­
nie dla dokonanego przez nich 
dzieła odbudowy i rekonstruk 
cji zabytkowej dzielnicy.

Z Ratusza goście udali się 
na spacer Długim Targiem, o- 
glądając słynną fontannę Nep

tuna i „wspaniale zrekonstruo­
wane gdańskie kamieniczki. (

Po południu kanclerz fede­
ralny RFN Helmut Schmidt za 
kończył wizytę w Gdańsku i 
żegnany przez gospodarzy re­
gionu opuścił wraz z towarzy 
szącymi mu osobami stolicę poi 
śkiego Wybrzeża.

/

Wizyta w Polsce kanclerza 
RFN Helmuta Schmidta znaj­
duje się nadal w centrum za­
interesowania światowej opi­
nii publicznej.

Prasa radziecka eksponowa 
la w czwartek w swoich spra­
wozdaniach z przebiegu wizy­
ty kanclerza RFN w Polsce 
fragmenty przemówienia wy­
głoszone przez I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka na 
przyjęciu wydanym na cześć 
gościa z RFN, tnówiące o nie­
naruszalnej więzi państw 
wspólnoty socjalistycznej i ich 
wysiłkach na rzecz pogłębie­
nia odprężenia na kontynen­
cie europejskim.

Obszerne relacje o przebie­
gu wizyty zamieszcza prasa 
jugosłowiańska, m. in. „Bor- 
ba” i „Polityka”. Podobnie też 
prasa węgierska śledzi z nie­
zmiennym zainteresowaniem 
przebieg wizyty. „Nepszab- 
dasg” pisze, że w centrum roz 
mów miedzy Edwardem Gier- 
kiem a Helmutem Schmidtem 
znalazły się zagadnienia gos­
podarcze i źe strona polska 
przedłożyła liczne propozycje 
zmierzające do wyeliminowa­
nia przeszkód w handlu mię­
dzy PRL i RFN. Wiele miejsca 
poświęca ona wizycie kancle­
rza Helmuta Schmidta w Oś­
więcimiu. (PAP)

takty w 
ralnego, 
cyjnych 
wanych

zakresie życia kultu- 
przy czym od trady- 
przez wiele lat stoso- 
form wymiany im-

prez przechodzi się tu ostat­
nio do wspólnego rozwiązywa 
nia zadań na polu kultury 
oia^ jednolitego programowa-

Działacze FJN
obradowali w Warszawie

Dokończenie ze str. V 
ndony został poważny krok w 
rozwijaniu praktyki społecz­
nej konsultacji projektów de­
cyzji i zamierzeń wład-z tere­
nowych. Dyskutanci akcentowa 
li. że zasada konsultacji pcwin 
na stać się stałą metodą pra­
cy.

W kontekście kampanii przed 
wyborczej poruszono sprawy 
dotyczące szerokiej dyskusji 
nad zagadnieniami lokalnymi 
Wskazywano na znaczenie szcze 
rei i konstruktywnej krytyki.

Poruszając problemy dotyczą 
ce wysuwania kandydatów FJN 
na radnrch wskazywano na ko 
wieczność przeprowadzenia szc 
rokiej konsultacji na zebraniach 
ludności w rejonach zamiesz­
kania, zakładach nracv. w róż­
nych środowiskach miejskich i 
wiejskich. •

Na zakończenie narady za­
brał głos Henryk Jabłoński, 
który zaakcentował znaczenie 
działalności ogniw FJN i sa- 
morządtf mieszkańców w obec 
nym okresie wzmożonej aktyw 
ności politycznej w naszym kra 
ju. Czekają nas tak ważne wy­
darzenia iak TI Krajowa Kon­
ferencja PZPRrwybory de rad 
narodowych stonnia podstawo 
weno, a także debata sejmowa 
nad planem społeczno-gospo­
darczym na 1978 r. (PAP)

wiele świąt 
gionalnych, 
kładowe i 
artystyczne.

państwowych i re 
organizuje się za- 
wiejskie imprezy 
Do tradycji we-

szły już: „Tydzień morski w 
Ueckermuende”, „Święto wios 
ny nad Nysą., w Gubinie i Gu 
ben, festyn ludowy w parku 
Cottbus-Branitz, „Dzień filmu 
polskiego” w Eberswald-Fi- 
now, czy frankfurckie „Dni 
pieśni”. Tam, gdzie pozwalają
na to warunki, 
mieszane zespoły 
mieszkańców obu 
ści.

Zagadnieniom

tu

tworzy się 
złożone z
narodowo -

współpracy
okręgów przygranicznych po­
święcone są okresowe spotka­
nia konsultacyjne ministerstw 
kultury Polski i NRD. orga­
nizowane z reguły w jednym 
z miast nad Odrą i Nysą.

PAP

Program kosmiczny 
„Misja Dedal“

Brytyjscy uczeni opracowali 
program wyprawy kosmicznej, 
której celem jest gwiazda Barnar­
da, znajdująca się w odległości o- 
koło 6 lat świetlnych od Ziemi. 
Program opatrzony kryptonimem 
„Misja Dedal”, jest rezultatem 
4-letnich studiów 14-osohowego ze 
społu wybitnych brytyjskich in­
żynierów i fizyków

Według oświadczenia sekretarza 
Brytyjskiego Towarzystwa Między 
planetarnego, L. J. Cartera, ma 
cna na celu ustalenie, czy lot 
gwiezdny jest teoretycznie możli­
wy przy zastosowaniu techniki, 
która stanie się dostępna na po­
czątku XXI wieku. (PAP)

Na „cegielszczaków“
zawsze można liczyć
Dokończenie ze str. 1

Centralnego j 1 sekretarza
Edwarda Gierka — życzył „ce 
gielszczakom” powodzenia i 
wytrwałości w realizacji tych 
celów.

Wybrano 49 członków i 13 
zastępców członków Komite­
tu Zakładowego PZPR, Komi-

sję Rewizyjną oraz 11 delega­
tów na Wojewódzką Konferen 
cję Sp/awozdawczo-Wyborczą 
PZPR. Następnie odbyło się 
pierwsze plenarne posiedzenie 
nowo wybranego KZ partii. I 
sekretarzem został ponownie 
Zenon Jaśkowiak. Przyjęto 
również program działania na 
następną kadencję, (res)

W spółdzielniach produkcyjnych
przymiarki do planu 1978 roku

Dokończenie ze str. 1,

gu bieżącego roku powstały 
trzy nowe spółdzielnie produk 
cyjne. Do wielu gospodarstw 
zespołowych przystępują rol­
nicy z własnymi gruntami; 
spora liczba odstępuje swoją 
ziemię gospodarstwom zespo­
łowym w'zamian za rentę sku 
mulowaną. Wykupuje się też 
ziemię od podeszłych wiekiem 
rolników, którym stan zdro­
wia nie pozwala na dalsze go­
spodarowanie. W tym roku 
poznańskie RSP zdołały prze­
jąć i zagospodarować 2 500

w planie sprzedaż 6 000 ton 
zbóż nasiennych, z czego po­
łowę dostarczą przed siewami 
wiosennymi.

Bieżąco realizuje się w po­
znańskich RSP plany sprzeda 
ży żywca, zaś ze znaczną nad­
wyżką dostawy mleka do mle 
czarni. Już w początku lis­
topada plan sprzedaży mleka, 
opiewający na 25,5 min litrów, 
był wykonany w 91,8 procen­
ta.

hektarów 
spółdzielcy 
dostawy

ziemi. Poznańscy 
kończą obecnie 
ponadplanowych

4 000 ton zbóż. Ponadto mają

RSP stanowią także bazę 
zaopatrzeniową dla Poznania 
w ziemniaki. Kontraktowało 
je w tym roku 77 RSP, (emp)
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KSIĄ2KA — RUCH": POZNAN, UL. GRUNWALDZKA 19.
Prenumerata: wpłaty przyjmują oddziały RSW 

„Prasa-Książka-Ruch’’ oraz urzędy pocztowe I doręczy­
ciele do dnia 10 każdego miesiąca (z wyjątkiem grud­
nia) poprzedzającego okres prenumeraty,: na miesiąc 

(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł).
Indeks nr 35028 U-3
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Na wielkopolskich placach budowy

Decydujące tygodnie
Od ;poćząt!ku roku w bu­

downictwie mieszkanio­
wym występują liczne 

kłopoty i napięcia. Zakłócają
one normalny rytm pracy i po 
wodują opóźnienia w realiza­
cji zadań planowych. Chociaż 
w III kwartale wy Wielkopol- 
sce zaległości nieco zmalałv. 
wszakże nadal notuje się opóź 
mienia w budowie osiedli. Czy 
można liczyć, że w najbliższych 
tygodniach zdoła się nadrobić 
zaległości nagromadzone w 
ciągu wielu miesięcy?

Dotychczasowe wynika przed 
stębiorstw (podległych Poznań 
sikiemu Zjednoczeniu Budowni 
cbwa w Poznaniu), które wzno 
szą spółdzielcze domy w wo­
jewództwach kaliskim, kpniń. 

, sikim, leszczyńskim i poznań­
skim nie pozwalają na danie 
pozytywnej odpowiedzi. Tego 
roczny plan — 9 517 mieszkań 
— do końca października wy­
konano w tych czterech woje 
wódzitwach — zaledwie w 59.3 
procentach. Przewiduje się. że 
w list opad zie wykonanie zwięk 
szy się o dalsze 12 procent. 
Wobec tego na grudzień przy 
padnde do realizacji aż ponad 
jedna czwarta całego planu. 
Sytuację komplikuje fakt, że 
nastąpiło spiętrzenie robót przy 
wykańczaniu mieszkań i przy 
wykopach pod fundamenty 
domów, które mają być goto­
we w 1978 roku.

Dla pełnego obrazu sytua­
cji budownictwa mieszkanio­
wego w całej Wielkopolsce 
trzeba jeszcze uwzględnić za­
dania z tego zakresu przypa­
dające na Pilskie Przedsiębior 
stwo Budowlane, należące do 
Koszalińskiego Zjednoczenia 
Budownictwa. W tym roku 
przedsiębiorstwo to ma wy­
konać w Pilskiem 1237 miesz­
kań. W ciągu pierwszych dzie 
sięciu miesięcy zrealizowano 
zadania w 62 proc.

Pod względem orzygotowa 
nia budowy kolejnych bloków 
ujętych w planie na rok 1978. 
sytuacja w skali PZB jest le 
psza niż w tym samym okres:e 
roku minionego. Sprawą rów 
inie ważną jest stworzenie sze 
rok i ego frontu robót przy wv 
kańczaniu mieszkaj. Szkopuł 
w tym, że nie wszędzie orze- 
biegają cne sprawnie, że na 
wielu budowach narastają trud 
mości spowodowane brakiem 

materiałów -'budowlanych lub 
akcesoriów wyposażenia.

Budowlani, nie tylko w Wiel 
kopolsce lecz w całym kraju, 
odczuwają niedostatek niektó 
rych materiałów, jak np. stali 
i cementu, od których uzaleź 
nione jest przekazywanie do­
mów do użytku. Ostatnio za­
brakło pomp do wody dla u- 
rządzeń centralnego ogrzewa­
nia. Z tej przyczyny nie moż­
na było w październiku zakoń 
czyć prac w kilku budynkach, 
m. in. nr 13 na Osiedlu im. Mi 
kołaja Kopernika w Poznaniu. 
Do końca grudnia przedsię­
biorstwa podległe PZB potrze 
bu ją jeszcze 68 takich urzą­
dzeń i tyle było zamówionych. 
Tymczasem w tych dniach ich 
producent — Zjednoczenie 
Przemysłu Budowy Urządzeń 
Chemicznych „Chemakt’ — za 
wiadomi! PZB, że owe braku 
jące pompy nadeśle w... I kwar 
tale 1978 roku.

Nie jest to jedyny przykład 
niedotrzymania terminów do­
staw. Zdarza się, jak w przy­
padku blachy ocynkowanej. 
kształtowników oraz pistole­
tów (do wstrzeliwania bolców 
m. jn. dla grzejników), że nad 
chodzą w zmniejszonych iloś­
ciach. To prawda, że bez tych 
ostatnich wyrobów budowlani 
w końcu mogą się obyć. Muszą 
jednak ręcznie wykuwać ot 
wory w betonowych ścianach 
i wmurowywać bolce. Zabie­
ra to sporo czasu i nie ma nic 
wspólnego z usprawnieniem 
prac. A przecież we wspomnia 
nych czterech województwach 
buduje się w tym roku o około 
100-0 mieszkań więcej, niż dwa 
lata temu. Zmalała natomiast 
liczba pracowników o ponad 
500. Tym bardziej więc konie 
czme jest zwiększenie wydaj-' 
r.ości pracy, także przez jej 
mechanizację.,

Nierytmiczna dostawa matę 
riałów powoduje również prze 
stcje w produkcji elementów 
prefabrykowanych. Ostatni o 
Poznański Kombinat Budowla 
ny w Suchym Desie czeka na 
dostarczenie keramzytu. Jert 
to podstawowy surowiec do 
wytwarzania ścian zewnętrz­
nych. Jeślj ów materiał wkrót 
ce nie nadejdzie, fabryka do­
mów będzie musiała ograni­
czyć produkcję tych elemen­

tów. A to z kciei zmniejszy 
liczbę montowanych domów.

Na wielkopolskich placach 
budowy występują jeszcze in­
ne niedobre zjawiska, W tym 
roku (poprawiło się wreszcie 
zaopatrzenie w elektronarzę­
dzia, ale po kilkakrotnym u- 
życiu już wymagają one napra 
wy. A ponieważ nie .sposób do 
stać do nich-oprzyrządowania, 
zalegają więc w warsztatach. 
Budowlani nadal posługują 
się zatem tradycyjnymi nartę 
dziatmi. Również jakość grzej- 
n ikć w żel i wn ych pozostawi a 
wiele do życzenia. Po ichxza- 
montowaniu i wpuszczeniu do 
nich wody, okazuje się. że wie 
le z nich nadaje się na złom. 
Trzeba więc je rozmontować 
i czekać aż nadejdzie kolejna 
partia. W jednym z domów w 
Konińistkiem aż trzykrotnie wy 
mieniano grzejniki... j

Budowniczym mieszkań po­
magają w tym róku „przemy 
słówki”. Od września wyko­
nawcom osiedli pospieszyli z 
pomocą także pracownicy nie 
których fabryk, a ostatnio po 
zn a ńsc y rzemieślnic y. W yd aj _ 
ność tych pomocników jest 
jednak znacznie mniejsza, niż 
ludzi zaitruidn-ionych w budów 
pidtwie. Dlatego też niezmier­
nie brudno nadrobić zaległości. 
Największe mają nrzedtsiębio-. 
stiwa w województwach kal;s 
kim i poznańskim. Z prowizo 
■ryczn^rch obliczeń wynika. że 
zagrożony jest termin o4d~- 
nia w tvch dwóch województ­
wach około 490 mieszkań. Zna 
czule leostze wyniki uz^rkałz 
załogi budowla nert w Konm 
skiem i Des zezy óskiem. Istnieje 
szansa, że roczne zadania wv 
konaja one z nadwyżka. Rów 
nież Pilskie Przedsiębiorstwo 
Budowlane zamierza przeka­
zać do żytku wszystkie plano­
wane miesżkanra.

Jedna z głównvch nnzvczvn 
trudności w realizacji budów 

mictwa mieszkaniowego jest 
zła jakość niektórych materia 
łów j ich niedostatek, przy­
spieszenie budewz osiedli i w 
dużej mierze zależy więc od 
n rzem v$ łu. który w* oół w a cu - 
je z budowlanymi. Dmóki na 
nlacach budowy czekać sie 
bedzie na materiały. dcnA'y 
wrjwwenb domów nie będzie 
przebiec "rt

ANNA SIEKIERSKA

Ostatnie prace 
przy drugim piecu
Do uruchomienia drugiego wiel­
kiego pieca w Hucie „Katowice" 
pozostało niewiele czasu. Bu­
downiczowie liczą już dni. Zanim 
zacznie funkcjonować cała auto 
motyka pieca, trzeba zainstalo­
wać i sprawdzić tysiące połą­
czeń, by zapewnić precyzję dzia­
łania skomplikowanych urządzeń. 
Wykonują to specjaliści z Energo 
aparatury i Energomontażu. Na 
zdjęciu: przyszli użytkownicy po 
miarowi pomagają wykonawcom, 
zapoznając się jednocześnie z 
działaniem urządzeń aułomatycz 

nych wielkiego pieca.

CAF — fot. Seto

Jak giną tanie towary?
Z sejmowej trybuny padła 

zapowiedź zwiększenia 
kontroli nad prawidło­

wością ustalania cen. Rzecz 
może się wydać zaskakująca 
tym wszystkim, którym poli­
tyka cen kojarzy się wyłącz­
nie z działaniem najwyższych 
instancji państwowych. W rze 
czywistości prawo do ustala­
nia cen jest aktualnie dość 
zdecentralizowane. Najogól­
niej biorąc, organ najwyższy, 
czyli Państwowa Komisja Cen 
i ministrowie, ustalają około 
20 proc, cen, około 30 proc, za­
twierdzają terenowe komisje 
cen, a około 50 proc. — dyrek­
torzy przedsiębiorstw i zjedno 
czeń. Oczywiście z tego po­
działu wyłączone są ceny pod 
stawowych artykułów żywno­
ściowych. O tym decydują naj 
wyższe czynniki w kraju. „Roz 
parcelowanie” uprawnień do 
ustalania innych cen miało 
sprzyjać działaniom przyspie­
szającym spływ na rynek to­
warów nowych i zmodernizo­
wanych. ba zatwierdzanie cen 
na kolejnych szczeblach wy­
dłużało czas dzielący produk­
cję od sprzedaży. Praktyka je 
dnak pokazała, że oprócz za­
let system ten ma wady rzu­
tujące na aktualną sytuację 
rynkową.

Każdy ze sklepowych bywał 
ców obserwuje dziwne zjawis­
ko: coraz to znikają ze sklepo­
wych półek towary znane i 
powszechnie kupowane, a na 
ich miejsce pojawiają się ta­
kie, które w odczuciu klienta 
różnią się od poprzednich 
głównie ceną. Dzieje się tak 
na skutek dość prostych ope­
racji: z jednej strony wiado­

mo, że niektóre zakłady — 
uwzględniając przede wszyst­
kim własne interesy, najchęt­
niej biorą na warsztat artyku­
ły ani nowe, ani zmodernizo­
wane, ale takie, których tech­
nikę produkcji już opanowa­
no — „za to” wykonywane z 
drogich surowców. Nie wspo­
minam już o przypadkach 
krańcowych, kiedy zmienia się 
jakiś mało istotny detal, cza­
sem opakowanie, a czasem tyl 
ko nazwę... Dla tych zakładów 
rzecz jeśt opłacalna, stanowi 
bowiem jeden z prostszych 
sposobów wywiązania się z 
wartościowo - ilościowych pla 
nów i zbierania należnych z 
tej racji zysków. Przy tak spre 
parowanych towarach przed­
stawia się nowy kosztorys, w 
którym prym wiodą wyższe 
koszty materiałowe będące 
podstawą do zmiany ceny. A 
że decyzje w tej materii w 
większości przypadków zależą 
od dyrektorów — zaakcepto­
wanie takiego postępowania 
przebiega na ogół bez prze­
szkód. Stąd biorą się np. dróż 
sze „antki” zamiast równie 
skutecznych przy myciu do­
mowych naczyń, ale tańszych 
„ludwików”. Tu także — po­
dejrzewamy — tkwią źródła 
pojawiania się „nowych” kre­
mów przy równoczesnym zni­
kaniu tańszych kosmetyków, 
cb do których klientki nie 
zgłaszały żadnych zastrzeżeń 
itp. (Z rozważań naszych wy­
łączamy ceny nowości przy­
znawane towarom autentycz­
nie nowym. Takim, przy pro­
dukcji których następuje fak­
tyczny wzrost kosztów, wzra­
sta wysiłek załogi i przedsię­

biorstwa, a więc ustalenie wyż 
szej ceny na „nowość” jest 
uzasadnione). z

Formalnie biorąc sporo , 
mógłby tu zdziałać handel. Po 
prostu nie kupując u takich 
producentów tówarów zbyt 
drogich. Wiadomo jednak, że 
wobec coraz bardziej chłonne­
go rynku handel może wybie­
rać między tym, co mu prze­
mysł oferuje a... pustymi pół­
kami. Taka sytuacja sprzyja 
dodatkowemu znikaniu tań­
szych towarów, tym razem 
pod sklepową ladą...

Potrzebne więc są działania: 
doraźne, nawet takie, które na 
dłużej nie mogą być środkiem 
uniwersalnym, ale chwilowo 
ukrócą praktyki podwyższania 
cen tam, gdzie nie istnieje wy 
raźna i uzasadniona tego po­
trzeba. Oczywiście ważna jest 
tu kontrola ustalania cen, ale 
— być może — przydałoby się 
także formalne zwiększenie 
udziału terenowych oddziałów 
PKC przy zatwierdzaniu cen 
w przedsiębiorstwach. Przy­
najmniej dopóty, dopóki nie 
zaczną działać inne, ekono­
miczne formy regulowania tej 
tak ważnej dziedziny życia.

Wiadomo, że ceny muszą się 
zmieniać. Jest to elementarna 
zasada każdej nowoczesnej, 
rozwijającej się gospodarki. 
Rzecz jednak w tym, aby zmia 
ny te związane były z faktycz 
nie uzasadnioną zmianą kosz­
tów, a równocześnie by zacho­
wano podstawową i obowiązu 
jącą w naszej polityce społecz 
no-gospodarczej zasadę, że 
wzrost płac wyprzedza wzrost 
cen. \

ELŻBIETA DĄBEK

T-zeba mieó dużo szczę­
ścia, by przejechać ileś 
tysięcy kilometrów i do 

wiedzieć się, że trafiliśmy na 
wyjątkowy rok. Do monsu- 
nów jeszcze miesiąc, a deszcz 
pada co dzień utrudniając wę­
drówkę przez górv. Po ośmiu 
dniach stwierdziliśmy z nie­
pokojem. że mamy dwa dni 
opóźnienia względem naszego 
„rozkładu jazdy”. Siedzieliś­
my w szałasie — restauracji 
odpoczywając po obiedzie (nie 
odmiennie ryż i jajka), spoglą 
dając na wysoką górę, którą 
mieliśmy zdobyć by dotrzeć 
do zaplanowanego na ten 
dzień celu — wioski na szczy­
cie. Powoli zapadał zmierzch. 
Didi (w języku nepali dziew­
czyna), kelnerka, kucharka i 
właścicielka restauracji w jed 
nej osobie uprzedzała, że za 
godzinę będzie deszcz, a wspi­
naczka potrwa przynajmniej 
dwa razy tyle. Mimo to po­
szliśmy..

Zbliżający się deszcz i za­
padająca ciemność sprawiły, 
że narzuciliśmy sobie szyb­
kie tempo wspinaczki. Sił star 
czyło na 40 minut i pokona­
nie połowy wysokości. Tam 
zastała nas ulewa i nadejście 
nagłej ciemności. Dalsza dro­
ga była niemożliwa. Zapamię 
taliśmy jednak okalające nas 
urwiska. Datarka odmówiła po 
słuszeństwa po kilku minu­
tach. Zamokły zapałki. Na 
próżno szukaliśmy pod noga­
mi kawałka, w miarę równe­
go, miejsca by rozbić namiot. 
Zrezygnowani rozbiliśmy go 
byle jak i byle gdzie i wcisnę 
liśmy się do środka. O kolacji, 
czy wyciągnięciu śpiworów, 
nie było co marzyć. Postano­
wiliśmy przeczekać noc. I wte 
dy przyszła nieoczekiwana po 
moc. .

Ale cofnijmy się trzy dni. 
W taki sam deszczowy wie­
czór dotarliśmy do domku, 
który okazał się być szałasem 
dla owiec. W środku było już

Pieszo przez Nepal (4)

U celu wędrówki
dwóch Szerpów, również szu­
kających schronienia. Do naj­
bliższego domostwa kilka ki­
lometrów, a my od kilku dni 
jedliśmy co nam sprzedawali 
miejscowi gospodarze. Współ­
towarzysze noclegi/ zapropo­
nowali wspólny posiłek. Oni 
dali mamałygę, my dwa ostat-’ 
nie przywiezione z kraju ro­
soły w kostkach i herbatę. Po 
tern jeszcze papieros-skręt i 
sen. Rano Szerpów jaż nie 

Gdy ustawał deszcz, z domków- szałasów wychodzili Szerpowie, 
w pośpiechu przygotowywali skromny posiłek i zarzucając na 

plecy toboły ruszali w dalszą dr ogę.

było. Wędrowali gdzieś dalej 
z koszami zakupów na ple­
cach. Tego dnia jeszcze dwa 
razy, bo choć byli lepszymi 
piechurami to niesione przez 
nich ciężary powodowały, że 
podążaliśmy szybciej, tracąc 
przewagę na kąpiele w gór­
skich rzekach.

I właśnie gdy czekaliśmy 
rana w połowie nieszczęsnej 
góry, zamajaczyło liche świa­
tełko i rozległ się głos czło­

wieka. Po chwili uchyliła się 
zasłona namiotu i w świetle 
pochodni wyłoniła z ciemno­
ści twarz jednego z naszych 
znajomych sprzed trzech dni. 
Mieszkał za załomem góry, kil 
kaset metrów od naszego na­
miotu. Nie zwijając dobytku, 
niosąc go na ramionach, kro­
czyliśmy za wybawcą. Bambu 
sowa pochodnia szybko się 
wypaliła i podążaliśmy w 
ciemności, słuchając napom­
nień o uwagę. Trudne to pole 
cenie na śliskiej, kamienistej 
ścieżce z kilkudziesięcioma 
kilogramami namokniętego ba 
gażu na plecach. Dopiero na 
drugi dzień rano, spoglądając 
w dół urwiska, można było 
zrozumieć co znaczyły ostrze­
żenia przewodnika.

W środku domostwa okaza­
ło się. że to nie koniec naszej 
przygody. Szałas spleciony z 
witek bambusa, z takim sa­
mym dachem, który mimo to 
nie przeciekał, zawierał jed­
no pomieszczenie. Oprócz nas 
nocować miało w nim 11 do­
mowników. koza, dwie owce z 
małymi, cielak, kilka kur z 
kogutem zawieszonych w ko­
szu na ścianie. W środku pło 
nęło ognisko, przy którym 

wszyscy skupili się, grzejąc. 
Ciepło, cisza, zapach dymu — 
działający usypiająco. Do tego 
szum obracanych przez dwie 
kobiety żaren, by z mąki 
upiec nam czapati, czyli nepal 
skie podpłomyki. Zamawiamy 
dwa kubki mleka, zaś gospo­
darz częstuje nas alkoholem z 
ryżu.

Do snu układamy się wciś­
nięci między palenisko a przy 

wiązane w rogu domostwa 
zwierzęta, reszta powierzchni 
zajęta jest przez śpiących go­
spodarzy i ich rodzinę. Wresz 
cie sucho, tylko wchodzący od 
czasu do czasu na moją po­
duszkę od nadmuchiwanego 
materaca cielak przerywa noc 
ny odpoczynek. Dzień budzi 
nas pianiem koguta i krząta­
niną gospodarzy. Znowu śnia­
danie z plackami i jajecznicą, 
po czym w drogę.

Ta zaś, wraz ze zbliżaniem 
'się do Mount Everestu, stawa 
ła się z dnia na daień inna. 
Coraz mniej miejscowych wę 
drowców, częściej zaś spotyka 
się karawany jaków, zwierząt 
dzielnych nad podziw. 2ywią 
się czym popadnie niemal 
włącznie patykami, potrafią 
chodzić objuczone po skałach, 
.które my pokonywać musieliś 
my na czworakach.

Deszcz ze słońcem i padają­
cym śniegom na przemian 
utrudniały wędrówkę. W do­
linach kwitnące bananowce i 
kąpiel, godzinę( później)., na 
szczycie, kilkanaście centyme­
trów śniegu.

Tak właśnie powitał nas 
Namcze Bazar, wioska — osie 
die rozłożona na wklęsłym 
zboczu góry. Wygląda z dale­
ka niczym amfiteatr, którego 
sceną jest pionowa, kilkuset­
metrowej wysokości skała. To 
stąd wyruszają wszystkie wy 
prawy zdobywające najwyż­
sze szczyty świata. Następ­
stwem tego są przepełnione 
produktami wyprzedawanymi 
po wyprawach miejscowe skle 
py. Kilka lat temu na zboczu 
góry rozbił się amerykański 
helikopter wiozący alpinistom 
krakersy; przejadły się w oko 
licy wszystkim. Warunki ży­
cia w Namcze Bazar są luksu 
sowę w porównaniu z górski­
mi wioskami. W oknach hoteli 

są nawet szyby. Jest również 
sklep z Chlebem, którego wła­
ścicielka / piecze dziennie 12 
bochenków.

Wokół Namcze Bazar rozlo­
kowały się buddyjskie klasz­
tory. Co wieczór dobiegał na­
szych uszu nostalgiczny 
dźwięk trąbit niosący się w 
mroźnymi powietrzu. A tury­
stów jest tam chyba więcej 
niż mieszkańców. Dowozi się 
ich samolotami .Do dyspozy­
cji mają hotel (wszystkie ho­
tele, restauracje, kawiarnie, 

itp. nazywają się w Nepalu: 
Mount Everest, Yak, bądź 
Szerpa) o europejskim stan­
dardzie. Samolotowi turyści 
wałęsają się po okolicy, foto­
grafują i odlatują. Wytrwalsi 
przemierzają okolicę, a naj-: 
ważniejszym celem • wypraw 
jest słynny klasztor w Thyang- 
boche.

Położony na trudno dostępu 
nym szczycie, a mimo to w 
„kotlinie” otaczających go: 
Mount Eyerestu, Amadablanu 
i Dhotse, przykryty granato­
wym niebem, wynagradza wi­
dokiem trud wspinaczki. Do­
szliśmy doń po kilku godzi­
nach marszu zasypaną po ko­
lana ' śniegiem ścieżką. A 
pierwszym napotkanym czło­
wiekiem, gdy pytaliśmy o noc 
leg i restauracyjkę, była Ju- 
gosłowianka polskiego pocho­
dzenia, dość biegle mówiąęa 
naszym językiem. Herbata z 
termosu i kanapki wypełniły 
nam towarzyską godzinę w 
tym dalekim zakątku świata.

I tak osiągnęliśmy kres na­
szej wędrówki. Następny ra- 
nelł był ostatnim; opalając się, 
patrzyliśmy na najwyższą gó­
rę świata i tą drugą obok, 
na której od paru lat spoczy­
wa nasz rodak — alpinista, 
Stanisław Latałło. Potem mia­
ła się już coraz bardziej odda­
lać za naszymi plecami.

WOJCIECH PLUTOWSKI
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Zainteresowanie sprawami Polaków

12000 listów od słuchaczy z Włoch
Zespół programu Polskiego 

Radia dla zagranicy otrzymał 
w ostatnich latach ponad 12 000 
iisrtów od słuchaczy z Włoch. 
Są to refleksje i wypowiedzi 
dotyczące szerokiego wachlarza 
tematów — począwszy od hi­
storycznych zWiązków łączą­
cych 'narody obu krajów, aż 
po perspektywy rozwoju współ 
pracy gospodarczej,- politycz­
nej, naukowo-technicznej i kul 
turalnej Polski i Włoch. Ta 
bogata ł nasilająca się ostat­
nio korespondencja świadczy 
o rosnącym zainteresowaniu 
Włochów sprawami naszegb 
kraju, osiągnięciami narodu.

W listach słuchaczy włos­
kich przewija się często spra. 
wa wkładu polskiego żołnierza 
w dzieło wyzwolenia Włoch 
w okresie II wojny światowej

Specjalne wydanie 
„Perspektyw Polskich'4
Ukazało się specjalne wyda­

nie — w języku włoskim — 
„Perspektyw Polskich”, mie­
sięcznika ogłaszanego pod au- 
spicjami Polskiego Instytutu 
Spraw Międzynarodowych. 
„Prospettice Polacche” po­
święcone są w całości prezen­
tacji czołowych zjawisk współ

Nauczyciele doskonalą 
kwalifikacje zawodowe

Około 10 000 nauczycieli 
szkół podstawowych zdobędzie 
w tym roku dyplomy wyż­
szych studiów zawodowych w 
drodze egzaminów kwalifika­
cyjnych. Oblicza się, iż w naj 
bliższych latach podniesie w 
ten sposób przygotowanie i oo 
złom wyształcenia około 30 000 
pedagogów.

Egzaminy kwalifikacyjne to 
jeszcze jeden sposób docho­
dzenia nauczycieli do wykształ 
cenią wyższego. Są one pomy 
ślane dla pedagogów z dużą 
wiedzą praktyczną, bogatym 
doświadczeniem, którzy z u-

Sześć kwarków w diprotonie

Odkrycie nowej 
cząstki elementarnej 
Dr Charles Ward z wydzia­

łu fizyki wysokich energii la­
boratorium w Argonne w sta­
nie Illinois poinformował o od 
kryciu nowej cząstki elemen­
tarnej, którą nazwano diproto 
nem z uwagi na fakt, że jak 
się wydaje posiada ona dodat­
ni ładunek odpowiadający ła­
dunkowi dwóch protonów. Od 
krycia dokonano w sierpniu 
br., ale ogłoszono je dopiero 
teraz po przeprowadzeniu wy­
maganych eksperymentów po 
twierdzających.

W myśl najnowszej teorii 
cząstek elementarnych, proto­
ny składają się z trzech jedno 
stek nazywanych kwarkami. 
Dotychczas nigdy nie stwier­
dzono istnienia ’ cząsteczki za­
wierającej więcej niż trzy 
kwarki. Odkryty w laborato­
rium w Argonne diproton za­
wiera prawdopodobnie sześć 
kwarków. (PAP)

„Symbolem tego wkładu — 
pisze Gianfranco Bressanellj 
z Mediolanu — jest batalia 
pod Monte Cassino, któce by­
ło kluczem w hitlerowskiej o 
bronie; 18 maja 1944 r. w krwa 
wych walkach toczonych m. in. 
przez polski kox'pus złamano 
tu opór niemiecki”. Paolo 
Possenti z Bolonii pisze: „Sio 
Wo Polska kojarzy mi się z 
krajem który pierwszy podjął 
walki z hitlerowskim najeźdźcą 
i poniósł w niej najcięższe o- 
fiary. Żołnierze spoczywający 
na cmentarzu w Bolonii wal­
czyli, aby oswobodzić nas od 
faszyzmu”.

Wiele miejsca w listach słu 
chaczy zajmują sprawy współ 
pracy Polski i Włoch. „Przwk 
ładem tej wspóhpracv - pisze Ro 
berto Pavareiio z Vercelli — 

czesnego życia naszego kraju 
— ze szczególnym uwzględnię 
niem kontaktów polsko—wło­
skich. Numer otwiera artykuł 
ministra spraw zagranicznych 
Emila Wojtaszka pt. „Pokojo­
we współistnienie: teoria i 
praktyka”. (PAP) 

wagti na wiek nie podejmą już 
zaocznych studiów magister­
skich, przeznaczonych dla młod 
szych nauczycieli.

Egzaminy kwalifikacyjne, po 
przedzone rocznym okresem 
przygotowań i samodzielnych 
studiów, dają im szansę wzbo 
gacenia wiedzy i uzyskania dy 
plomu studiów zawodowych.

Godną podkreślenia jest ini 
cjatywa resortu oświaty, da­
jąca szanse tej właśnie grupie 
pedagogów, wśród których jest 
wielu wybitnych nauczycieli.

PAP

Podróż Bolka i Lolka 
także w telewizji

W Studiu Filmów Rysunkowych 
w Bielsku-Białej trwa realizacja se 
rialu telewizyjnego opartego na 
kanwie filmu pełnometrażowego a- 
nimowanego „Wielka podróż Bol­
ka i Lolka”.

Film realizowany jest w kilku­
nastu odcinkach dla potrzeb ma­
łego ekranu IV. W filmie—seria­
lu podobnie Jak 1 w filmie pełno­
metrażowym animowanym Bolek 
i Lolek przemówią do dzieci.

PAP

Majątek po E. Presleyu

Postępowanie spadkowa 
przed sądem w Memphis

Przed sądem w Memphis w sta­
nie Tennessee rozpoczęło się po­
stępowanie spadkowe dotyczące 
majątku, jaki pozostawił po sobie 
zmarły w sierpniu br. znany pio­
senkarz amerykański Elvis Presley.

Wstępne oszacowania wykazały, 
że były król rock and roiła był 
rzeczywiście osobą niezwykle za­
możną. Ujawniono, że tylko na jed 
nym z wielu kont bankowych, ja­
kie posiadał znajduje się ponad 
milion dolarów. Z przedmiotów o- 
sobistego użytku najcenniejszą o- 
kazała się bogata kolekcja biżute­
rii oraz prawdziwa stajnia samo­
chodów wyścigowych, w której ki! 
ka modeli wartych jest ponad 
40 000 dolarów każdy. W domu 
Presley'a znajdowało się 16 telewi 
zorów. Jest to tylko niewielka 
część fortuny zmarłego piosenka­
rza, ponieważ ujawniono tylko te 
pozycje, których zażądał sąd pro­
wadzący postępowanie spadkowe.

Wprawdzie nie ujawniono war­
tości wszystkich honorariów, nie­
ruchomości i dochodów płynących 
z licznych kontraktów, ale sądzi 
się. że ogólna wartość majątku 
Preslęy’a sięga 15 min dolarów.

PAP 

jest dla ranie zwłaszcza samo 
chód „Fiat”. Moim zdaniem 
współpraca ta może być roz­
wijana także w dnnych dzie 
dzma.dh”. Tego samego zdania 
jest Lorenco Innocenti z Fi 
renze. Cesare PLutino z Ostii 
podkreśla, iż w procesie od­
prężenia międzynarodowego 
istotną rolę odgrywa sprawa 
wzbogacania stosunków mię­
dzy wszystkimi krajami Euro 
Py. w duchu porozumienia hel 
sińskiego.

Autorzy wielu listów gości­
li osobiście w Pclsee. Altisti- 
imo Costapte z Wenecji pod­
kreśla: „W żadnym kraju nie 
spotkałem tak przyjaznych, jak 
w Polsce, służących pomocą 
i gościnnych ludzi. Jest to kraj 
do którego chce srę wracać 
wielokrotnie”. (PAP)

Od 1847 roku

T rzykrotny wzrost 
szeregów KPZR
W lipcu 1977 r. KPZR liczy­

ła 16 203 446 członków i kandy 
datów. W ciągu ostatnich 30 Iht 
liczebność partii wzrosła pra­
wie trzy razy i jest zrozum i a- 
łe, że wzrost jej szeregów bę- 
dzie trwał dalej.

Jednakże KPZR nie forsuje 
na siłę naboru nowych człon­
ków. Warto przypomnieć, że 
partia w momencie wyjścia z 
oodziemia w 1917 roku liczy­
ła 24 000 członków, a w przed 
dzień Rewolucji Październiko­
wej jej szeregi powiększyły się 
prawie 15 razy i liczyły 350 000 
członków.

W 1977 roku robotnicy i kol 
chcźnicy stanowi;? większość 
w partii — 55,6 procent. W cią 
gu ostatnich 10 lat liczba ro­
botników w partii wzrosła z 
38.1 procent do 42 procent. Cha 
rakterystyczne jest to, że 
wśród przyjmowanych do na’" 
tii 80 procent stanowią ludzie 
zatrudnieni bezocśredrro w sfe 
rze produkcji materialnej.

PAP

Nowe polskie 
porozumienie

z „Fiatem“
W średę zastało podpisane w 

Rzymie porozumienie między 
PHZ „Poimot”, a koncernem 
„Fiat” w sprawie produkcji w 
Polsce w latach osiemdziesią­
tych nowej grupy silników sa­
mochodowych. Silniki o pojem 
nOści 1600, 1800 i 2000 ccm bę­
dą przeznaczone dla samocho­
dów produkowanych przez FSO 
w Warszawie.

Obecne porozumienie z „Fia 
tern” stanowi kolejny strate­
giczny kontrakt z tą firmą, za 
pewniający nowoczesny silpik 
samochodom produkowanym w 
Polsce. Produkcja silnika roz- 
pocznie się w latach, kiedy ma 
szyny zakupione dla produk­
cji starego silnika 1300 i 1500 
ccm, montowanego obecnie w 
„Polskich Fiatach” ulegną cal 
kcwitemu zużyciu. Nowa gru­
pa silników odoowiada w peł­
ni parametrom, jakie będą 
obowiązywać w latach osiem­
dziesiątych w zakresie hałaśli­
wości, zanieczyszczenia po­
wietrza, zużycia paliwa. (PAP)

HOT
LOT i skrzydlaci władcy świata

Współczesne lotnictwo niedługą, 
bo z naszego XX wieku, ma histo 
rię, lecz postpp w tej dziedzinie 
jest wprost niezwykły. „Aż trud­
no uwierzyć, że można było na 
tej maszynie latać” — rzeki do ne 
stora polskich pilotów. Michała 
Scipio del Campo (on pierwszy w 
roku 1911 wzniósł się .nad Warsza 
wą) znany dziś aktor Mieczysław 
Pawlikowski, również mający (z 
czasu wojny) doświadczenia lotni­
ka... Romantyzm i emocje pierw­
szych wyczynów pilotów oraz dzi 
siejsze rejsy z podniebnych dróg 
stały się tematem „muzyczno-pub 
licystycznego” widowiska pt. „Lot 
nik, skrzydlaty władca świata”, 
które przedstawiono w środowy 
wieczór w telewizji.

Twórcy tego programu (Poznań

Na warsztacie
twórców

Jan Krenz: — od 1965 roku 
cały mój czas poświęciłem dy 
rygowaniu symfonicznemu, 
oratoryjnemu i operowemu. Z 
większych symfonii, które wy 
pełniają obecne i najbliższe 
koncerty, to: II — Rachmani­
nowa, III — Skriabina, IV — 
Mahdera, IX — * Beethovena 
„Repuiem” Brahmsa, ponadto 
polska muzyka współczesna. 
Coraz częściej też odczuwam 
tęsknoty kompozytorskie,

Marek Walczewski: — w 
Teatrze Dramatycznym w War 
szawie uczestniczę w próbach 
przygotowywanego przez Je­
rzego Grzegorzewskiego spek­
taklu pt. „Wariacje”, opartego 
na motywach „Czajki” Cze­
chowa. Wystąpię w nim w ro­
li pisarza (PAP)

Fiasko podróży
C. Vance’a

Amerykański sekretarz sta­
nu Cyrus Vance zakończył swo 
ją podróż latynoamerykańską, 
w trakcie której odwiedził ko 
lejno Argentynę, Brazylię i We 
nezuelę. Bezpośrednio po 5-go 
dzinnych rozmowach w Cara­
cas z przywódcami wenezuel­
skimi Vance udał się w drogę 
powrotną do kraju.

Agencje podsumowując mi­
sję Vance'a twierdzą, że w za 
sadzie skończyła się oną fia­
skiem, ponieważ nie udało się 
szefowi dyplomacji amerykań 
skiej osiągnąć głównych celów. 
Jedynym sukcesem Vance’a 
jest przekonanie rządu argen­
tyńskiego o konieczności raty 
fikowania traktatu z Tlatelol- 
co podpisanego w 1959 r. i pro 
klamującego Amerykę Łaciń- 
ską ^strefą bezatomowa. (PAP)

Kryzys polityczny w Portugalii

PPK za współpracą 
rządu i opozycji

Sekretarz generalny Portu­
galskiej Partii Komunistycz­
nej Alvaro Cunhal przekazał 
premierowi Mario Soaresowi 
odpowiedź na jego memoran­
dum w sprawie nakreślenia 
wspólnej platformy rządu i o- 
pozycji w kwestii wyprowadzę 
nia kraju ze stanu głębokiego 
kryzysu politycznego i gospo­
darczego. •

Komuniści opowiedzieli się 
za współpracą r^ądu z partia­
mi opozycyjnymi pod warun­
kiem poszanowania wszystkich 
zdobyczy konstytucyjnych i in 
stytucji demokratycznych, ka­
tegorycznie odrzucając suge­
stie socjaldemokratów (PSD) i 
konserwatystów (CDS) w spra 
wie wejścia orzez te stronnic­
twa w koalicję rządowa. (PAP)

Znów pojawił się 
obiekt latający 
Portugalska Agencja Informa­

cyjna ANOP podała, że nieziden­
tyfikowany obiekt latający (NOL) 
zakłócił elektroniczny system alar 
mowy portugalskiego statku ry­
backiego, powodując włączenie je 
go syreny alarmowej.

NOL, emitując jaskrawe świat­
ło, zawisł na osiem minut nad wa 
żącym ponad 300 ton trawlerem 
„Pardelhas”, u wybrzeży połud­
niowej Afryki, a następnie odle­
ciał z dużą szybkością. Wtedy e- 
lektroniczny system powrócił do 
normalnego stanu. (PAP) 

ski Ośrodek TP) spróbowali po­
wiązać elementy muzyczno-rozryw 
kowe z historią lotnictwa i z jak 
najsympatyczniejszym zaprezento 
waniem Polskich Linii Lotniczych 
„Lot”. W rezultacie jednak -aa 
mało było tego, co mogłoby być 
dla widzów najciekawsze — ludzi, 
ciekawostek, historii. Za dużo za 
trudniono „przebierańców”, zaś 
pionierskich lotników, chyba bez 
tego zamiaru, ukazano po prostu 
groteskowo. Za mało widzieliśmy 
lotnictwa, za to dużo krajobrazów. 
Okraszone piosenkami, „home- 
rycką” opowieścią oraz krakowiacz 
kiem filmowe widokówki z Lenin­
gradu. Aten i Nowego Jorku ład­
nie kojarzyły się z „Lot”-em 
lecz z lotnikami — „skrzydlatymi 
władcami świata" — mniej, ikos)

Puchar Świata

Polscy siatkarze w finale
W drugim meczu półfinałowym 

Pucharu Świata polscy siatkarze 
pokonali w Hiroszimie zespół Bra 
zylii 3:1 15:4, 15:0. 9:15, 15:9). Zwy 
cięstwem tym Polacy zapewnili 
sobie już udział w finale Pucha 
ru Świata bez względu na wy­
nik ostatriiegc spotkania półfina­
łowego z ZSRR. Drugim zespo­
łem, który wywalczył awans z 
półfinału „B” jest reprezentacja 
ZSRR, która wygrała z drużyną 
Bułgarii 3:1 (9:15, 15:3. 15:11. 15 5).

W półfinale „A” Kuba pokona­
ła ChRL 3:1 (15:13. 13:15. 15:13. 
15:12), a Japonia wygrała z Ko­
reą Płd. także 3:1 (15:41, 8:15, 
15:6 15:10).

Wyniki Ili rundy 
Pucharu UEFA
W środę rozegrano pierwsze me 

cze III rundy piłkarskiego Pucha 
ru UEFA Oto uzyskane wyniki:

Aston Villa — Atletico Bilbao 
2:0 (1:0).

PSV F.indhoyen — Eintracht 
Brunszwik 2:0 (0:0).

Eintracht Frankfurt — Bayern 
Monachium 4:0 (2:0).

FC Magdeburg — RC Lens 4:0 
(2:0).

Dynamo Tbilisi — Grasshoppers 
Zurych 1:0 (1:0).

Carl Zeiss Jena — Standard 
Liege 2:0 (1:0).

Bastia — AC Torino 2:1 (1:1).
Ipswich Town — CF Barcelona 

3:0 (1:0).

Olimpia — Mełalist 0:2 (0:0)

Zasłużone zwycięstwo
piłkarzy z Charkowa

W towarzyskim spotkaniu pił­
karskim jedenastka piłkarzy po. 
znańskiej Olimpii przegrała na 
własnym boisku z drużyną Meta- 
ftst Charków 0:2 (0:0).

Po niedawnym bezbramkowym 
remisie z rezerwami Lecha piłka 
rze Ii-ligowego Metalista rozegra 
li swoje drugie spotkanie tym ra­
zem z piłkarzami Olimpii. Nie by 
ło to emocjonujące widowisko. Go 
ście w przekroju całego meczu 
byli zespołem wyraźnie lepszym. 
Drużyna trenera Samolczyka ro­
biła wrażenie zmęczonej rozgryw 
kami mistrzowskimi. Niemniej nie 
tłumaczy to przegranej jego zespo 
łu, który zagrał kolejny słaby 
mecz. Korzystnie natomiast zanre 
zentowali się piłkarze z Charko­
wa, którzy byli kolektywem bar­

Mecz bokserski
w Lesznie

W niedzielę o godz. II w sali 
OS1R w Lesznie orzy ul. Waryń­
skiego odbędzie się międzyokręgo 
wy mecz bokserski juniorów w ra 
mach rozgrywek o Puchar 
GKKF1T Zielona Góra — Gdańsk.

Drużyna gospodarzy składać się 
będzie z zawodników Gwardii Zie 
łona Góra, Lnu Nowa Sól, Obry 
Zbąszyń i Polonii Leszno. Z bok­
serów leszczyńskich w ringu wy­
stąpią: Piotr Dudek w wadze piór 
kowej i Krzysztof Papier z w wa­
dze lekkośredniej. (wił)

Wysoka wygrana 
młodych hokeistów
W drugim dniu rozgrywanego 

w Bukareszcie Turnieju Przyjaź­
ni w hokeju na lodzie juniorów, 
Polska zwyciężyła Węgry 16:2. W 
drugim meczu grupy „B” Rumu­
nia pokonała niespodziewanie 
ZSRR 8:5. W grunie „A” CSRS 
zwyciężyła drużynę Scolarul Bu­
kareszt 8:2, a NRD wygrała z Buł 
garią 8:3. (PAP)

Lekkoatleci AZS podsumowali sezon
Lekkoatleci dość dawrao już za. 

kończyM sezon startów na otwar­
tych obiektach, a teraz przygoto­
wują się do Imprez rozgrywanych 
w halach. W Poznarńu najsilniej­
szą sekcję lekkoatletyczną ma AZS 
co potwierdziły warniki rozgrywek 
ligowych.

Zawodnicy, trenerzy 1 działacze 
tej sekcji uczestniczyli ostatnio 
w tradycyjnej imprezie, na któ­
rej podsumowali swoje osiągnię­
cia w zakończonym sezonie. Obec 
ni na spotkaniu byli również pre 
zes Wojewódzkiej Federacji Spor­
tu w Poznaniu — Tadeusz Piątek 
oraz prezes AZS — prof. dr Mie­
czysław Wojtowicz.

Do największych sukcesów lek­
koatletów AZS w tym sezonie za 
liczyć należy brązowy medal E. 
Witkowskiej zdobyty na Uniwersja 
dzie w Sofii, występy w Pucharze 
Europy J, Januch(y oraz złote me 
dale P. Rądlewskiego i M. Hcffy 
na spartakiadzie młodzieży w Ło_

Środowe pojedynki wyłoniły 
już czwórkę finalistów trzeciej 
edycji Pucharu Świata. Finał, 
który rozpoczyna się 27 bm. w 
Tokio będzie powtórzeniem Mon 
trealu — wezmą w nim udział 
drużyny Polski. ZSRR. Kuby i 
-Japonii. Te cztery zespoły odnio­
sły w półfinałach dwa zwycię­
stwa — trzeci dzień gier półfina­
łowych zadecyduje już tylko o ko 
lejności miejsc w grupach.

Finał rozgrywany będzie syste 
mem ..każdy z każdym” a więc 
ewentualna porażka Polaków w 
półfinałowym meczu z ZSRR nie 
przesądza jeszcze o kolejności 
miejsc w finale. (PAP)

I liga piłkarska

Śląsk - Widzew 3:1
W rozegranym we Wrocławiu 

zaległym spotkaniu I ligi piłkar­
skiej Śląsk Wrocław wygrał z Wi 
dzewem Łódź 3:1 (1:1). Bramki 
zdobyli dla Śląska — M. Olesiak 
— 2 (13 i 83 min.) oraz J. Er lich 
(54 min), dla Widze^i — R. Ko- 
wćnicki (17 min.).

Dzięki zwycięstwu nad Widze­
wem, mistrz Polski — Śląsk Wro 
cław awansował na 6 miejsce w 
tabeli. (PAP) 

dziej rozumiejącym się i potrafią 
cym grać bardziej urozmaiconą 
piłkę. Byli oni przy tym szybsi od 
swoich przeciwników i bardziej 
zdecydowani w poczynaniach o- 
fenśywnyćh. W zespole tym wy­
różnił się w pierwszej połowie gry 
dobry technicznie napastnik Diek. 
tajew, zdecydowany w grze sto­
per Kosołanow oraz wprowadzo­
ny po przerwie młody Lipka, zda 
bywca dwóch bramek w 59 i 64 
mira. gry. Nie bez winy była tu­
taj obrona gospodarzy, która po­
zwoliła przeciwnikom na swobod­
ne rozgrywanie piłki w obrębie 
pola karnego. Zwycięstwo gości 
w tym meczu było zasłużone a 
wyniK odzwierciedla przewagę Ja 
ką posiadali na boisku w tym me 
czu. (kar)

Konińskie
Turniej siatkówki 

o Puchar CRZZ
W Koninie rozegrano finał III 

masowego turnieju siatkówki o 
Puchar CRZZ. W eliminacjach tej 
imprezy startowało 176 zespołów 
męskich i 36 żeńskich.

Wśród kobiet zwyciężył LZS 
Cienin Kościelny przed Hutą Ala 
minium Konin i Liceum Medycz­
nym z Konina. W konkurencji 
mężczyzn pierwsze miejsce zajęła 
Huta Aluminium z Konina, wy­
przedzając TKKF Nauczyciel Tu­
rek 1 KWB Adamów Turek. (Wił)

W drugiej partii 
lepszy Korcznoj

W Belgradzie została rozegrana 
druga partia finałowego meczu 
pretendentów do tytułu szacho­
wego mistrza świata między Bo­
rysem Spasskim i Wiktorem. 
Korcznojem. Po 41 posunięciach 
zwyciężył Korcznoj. Stan meeżu 
po dwóch partiach 1,5:0,5 pkt. dla 
Korcznoja. (PAP) 

dzi. W rozgrywkach ligowych aka 
demócy zajęli 9 miejsce. Lokata ta 
mogła być lepsza, lecz w pierw­
szych zawodach ligowych ze wzgię 
du na kontuzje nie mogło wystar 
tować 7 czołowych zawodników.
Podczas spotkania trenerzy ogłosi 

li klasyfikację najlepszych zawodni 
ków sekcji, ustaloną według licz­
by zdobytych punktów w lidze. 
Kolejność miejsc w pierwszej dzie 
siątce była następująca: 1. Jolan­
ta Januchta (800 m) — najlepszy 
wynik w sezonie 2:00,6 miń?
Krzysztof Węglarski (400 m ppł.) 
— 50,73 sek, 3. Alicja Adamczak 
(400 m) — 54.46 sek, 4. Zofia Pocz 
kajska (oszczep). — 50,22 m, 5. Iwo 
na Skibicka (400 m) — 55,29 sek, 
6. Andrzej Baron (800 m) — t:4«.5 
min, 7. Hanna Pawlak (200 m) — 
24.89 sek, 8. Ewa Witkowska (200 
m) — 23,79 sek, 9. Grażyna Olejni 
czak (400 m ppł) — 1:02,91 min. 
10. Marek Hoffa (400 m ppł.) — 
52,23 sek. (wił)
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UWAGA, ROLNICY!
KORZYSTAJCIE Z NOWYCH, ATRAKCYJNYCH 

WARUNKÓW KONTRAKTACJI

LNU WŁÓKNISTEGO.
Od 1 lipca 1978 r. obowiązywać będą ceny lnu 

podwyższone średnio o 37 procent.

Za 100 kg otrzymacie:
za słomę nicodziarnioną 
przeciętnej zawartości
10

— za
— za

Na

proc, nasion 
słomę odziarnioną 
słomę roszoną 
nasiona przeznaczone

w kl.

725,—
820,—

II III

608,—
680,—

1.200,— 1.050,—

500,—
540,—
900,—

Sprzedam korzystnie dom 
czynszowy, dochodowy w 
centrum Gniezna, z moż­
liwością otrzymania mie­
szkania. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 1501p

Koło! Mieszkanie własno 
ściowe M-2 sprzedam. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dła 40737g.

Pianino z metalową pły­
tą sprzedam.'Czwartaków

Volkswagena części sprze 
dam: silnik 1500, skrzynię 
biegów Bus, aparatura o- 
grzewczą, koła zapasowe, 
opony, dętki, hak holow 
niczy. Tel. 67-96-16, w 
godz. 21-23. 40378g

383.
400, 
750,—

do zasiewu plantacji kontrakto­
wanych wiosną 1978 r. cena została niezmieniona.

Ponadto otrzymacie pomoc paszową w postaci plew lnia­
nych i nasion.

Wszelkich informacji udziela Służba Plantacyjna Przed­
siębiorstwa oraz Wiejscy Przodownicy Kontraktacji.

Zakłady Przemysłu Lniarskiego 
„LENWIT” w Witaszycach 

2697-K2

24 m. 2. 40637g
Tanio sprzedam szafę, a- 
merykankę, bufet, kre­
dens. Tel. 559-66. 40649g
Płaszcz skórzany z impor 
tu dla szczupłej osoby — 
sprzedam. Telefon 22-17-65
wieczorem. 40«74.g
Sprzedam ciągnik Zetor 
K-25. Kalemba, Sędzinko,
64-552 Sędziny. 40675g
Kożuszek turecki, wzrost 
155z cm, sprzedam. Tel. 
703-45 . 40676g?
Wtryskarkę sprzedam.
Nowotki 12. 40677g
Wózek głęboki ze space- 
rówka sprzedam. Głogow
ska 125 m. 7. 40678g

Damski płaszcz skórzany 
ocieplany sprzedam. Ul. 
Szczepankowo 61. 40635g
Sprzedam tanio pokój sto 
łowy używany w dobrym 

' stanie. Swarzędz, Wrze- 
'sińska 11, tel. 579. 40«91g
Granatowy kożuszek wio 
skl, krótki, wzrost 164 — 
sprzedam. Kuźnicza 33 
ni. 6, od godz. 18. 4M92g
Drobną marchew na pa- 
szę sprzedam. Andrzej 
Mocny, 63-004 Tulce, k. 
Poznania. 40697g

Segment swarzędzki — 
sprzedam. Przeźmierowo,
tel. 80. 40574g
Przyczepę wywrotkę, ni­
skie koła oraz ciągnik 
Super 50, sprzedam. Bro­
nisław ' Kowalski, 74-200 
Pyrzyce, Karniewo 12, 
woj. szczecińskie. 40604g

Kożuch damski sprzedam.
Tel. 451-04. 4O59Og
Szafę 3-drzwiową, jasną, 
stół, biblioteczkę. Kocha­
nowskiego 20 m. 9. 40570g

Fikusa 2,5 m rozłożyste­
go sprzedam. Zjazd lOa.

40567g
Wózek dziecięcy głęboki 
z wkładem spacerowym.
Calliera 3 m. 4. 4O.;63g
Kożuch damski sprzedam. 
Tel. 78-09-06, godz. 16—18. 

40534°

Pierścionek z rubinem 
10 g — sprzedam. Os. Cze­
cha 58 m. 9, po godz. 17.

40537g

Wózek głęboki zielony w 
dobrym stanie sprzedam. 
Poznań, ul. Kopernika 7 
m. 9 po godz. 15. 40529g
Używane grzejniki stalo­
we 74 sztuki — snrzedam. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 4Q521g.

Przyjmę murarzy, praca 
stała. Zgłoszenia: ul. Wio

Krawcowa szuka pracy. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 40421g.

senna 10. 40373g
Pracownika do produkcji 
betonów — zatrudnię. Zlot 
niki. Obornicka 48. 42O5Og

Przyjmę uczniów do na­
uki zawodu malarza - ta 
peciarza. Bożeny 4.

40443g

Szczenięta t— owczarki nie 
mieckie rodowodowe, po 
championie — sprzedam. 
Zdzisław Cepuchowicz, So
snowiec Klimontów,
Popławskiego 16 m. 21, te
lefon 69-03-80. 41343g

Kożuch. damski surze- , 
dam. Os. Kosmonautów 14 ■ 
m, 21,  40730g i
Sprzedam okazyjnie mło- 
carnię MC-10A wraz z nra 
sa. F. Jarznbkowski, Ko- 
szuty. tel. 10-21, gm. Sro-

© Samochody
j Dacię 1300 — okazyjnie 
sprzedam. Poznań, Zey- 
landa 2 m. 4, godz. 16—
19. • 41882g

da Wlkp, 40480g

Przyjmę ślusarza narzę­
dziowego oraz szlifierza 
polemika. W. Jaskuła, 
Poznań, Ostrówek 8 — 
Środka. 42061g

Ślusarz z uprawnieniami 
spawacza, poszukuje pra­
cy, warunek mieszkanie. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 4O485g.

Większą Ilość zagranicz­
nego kleju do tapet/ sprze 
dam. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 41818g

Wózek niemiecki, głębo­
ki sprzedam. Tel. 20-37-03.

Warszawę górnozaWoro- 
wą, rok prod. 1972 — sprze 
dam. Luboń 3, Żabikow- 
ska f0 m. 36. 41842g

Piekarz, względnie przy­
uczony. notrzebny (spa­
nie. utrzymanie na miej­
scu). Dzierżyńskiego 173.

41907g

O Sprzedaż
Lentex 20 m{ tanio sprze­
dam. Tel. 405-97. 3S657g

Przyjmę pracę chałupni­
czą. Oferty „Prasa” Grun 
wałdzka 19 dla 40410g.

Damskie futro piżmowce 
tanio sprzedam. Telefbn 
553-17. 39686g

Kożuch damski, nowy, 
zielony, rozmiar 48, sprze 
dam. Tel. 67-99-40.

4M19g

Futro sztuczne, okazyjnie 
snrzedam. Ratajczaka 20 
m. 18. 42109g

Wózek głęboki austriacki 
tanio sprzedam. Poznań, 
Wysoka 11 m. 24. 40753g
Damskie koszule nocne w 
dużym wyborze: fasonów.

i kolorów rozmiarów

Syrenę Rr20, w dobrym 
stanie, z powodu choro­
by, sprzedam. Zenon Ku­
biak, 62-230 Witkowo, Zie
łona 12. 1496p
Sprzedam karoserię Fia­
ta 125p. Duszyński, Ona-

Przyjmę pracę chałupni­
czą wymagającą uzdolnień 
artystycznych. Oferty — 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 40416g.

Sprzedam nowy kożuch 
damski, turecki, rozmiar 
średni oraz złoty pierścio 
nek. Tel. 541-87. 40990g

Żółta suknię ślubną z we 
łonem — sprzedam, pala 
cza 74 m. 1, po godz. 16.

40455°

etaminy. kory, flan^U — 
poleca Pracownia Bleliź- 
niarska. Poznań. Wrcnlec 
ka 17, godz. 11—17 — 7ev-

lenicka 21. 41850g
BMW 1600 sprzedam lub 
zamienię na Fiata 126 o.
Piła, tel. 24-77. 39736g

Ślusarz, poszukuje pracy 
po . południu (posiadam 
soawarkę elektryczną). 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 40417g.

Damski, nowy kożuch, 
płaszcz skórzany, jasne 
nutrie — sprzedam. Tel. 
435-60. po godz. 16. 41391g

Nową walizkowy maszy­
nę do pisania snrzedam. 
Osiedle Kraju Rad 33 B 
m. 12. 4O842g

Kożuch damski, jasny, 
160 cm — sbrzedam. Ul.
Findera 5/7 D m. 28, no

Palacz c. Oi przyjmie pra 
cę. może być z dozorco­
stwem. Warunek miesz­
kanie. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 40426g

godz. 17. 41928°
Kożuch damski z kaptu­
rem, wzrost 165 cm,} sprze 
dam. Os. JagiePońskie 57 
m. 2, po godz. 17. 41927g

Kożuch męski, snrzedam. 
Os. Przyjaźni 12 H m. 112.

40482g
Wielka Encykldnedię Po­
wszechną sprzedam. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldz­
ka 19 dla 4O628g.
Pianino tanio sprzedam.
Tel. 434-52. 40635g

Fiata 125p combi, w bar­
dzo dobrym stanie, rocz­
nik 1975 — sprzedam. : Be 
npn Psyk, Książno, 62*-320 
Miłosław, woj. poznań­
skie. 1480p
Samochód do remontu — 
kupię. Tel. 536-52. 40112g
Warszawę M-20 combi, ro 
cznik 1962, na chodzie — 
tanio sprzedam. Rataj­
czak, Naramowicka 264.

40365g
Wartburga 353 kupię. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 40448g.
Forda Taunusa 17 m w 
dobrym stanie sprzedam.
Tel. 716-19. 40639g
Syrenę 101 sprzedam. Tel. 
436-44, po godz. 16. 40671g
Fiata 125 p - 1300, rok 1970 
i nowe nadwozie sprze­
dam. Os. Czecha 36 m. 7.

40743g

@ Lokale
Mieszkanie dwupokojowe 
w willi do objęcia zaraz 
dzielnica Grunwald sprze 
dam. Informacje tel. 
67-40-07 godz. 17—19 lub o- 
ferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 40587g.

Starszemu panu wynaj- 
mę komfortowy pokój. 
Tel. 67-31-95 —wieczorem. 

41411.g
Pokój z kuchnią, telefo­
nem, wszystkimi wygo­
dami, w śródmieściu War

Panienki przyjmę na po­
kój. Minikowo, Łysogór- 
ska 19. 40739g
Pokój wynajmą renciście 
lub rencistce. Telefon 
41-85-37. 40758g
M-3 Poznań zamienią na 
M-3 Warszawa. Telefort 
67-51-09. 40317g
M-2 w Łodzi zamienią na 
podobne w Poznaniu. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 40329g.
Zamienię komfortowe mie 
szkanie spółdzielcze M-4 
przy uzdrowisku w Ino­
wrocławiu na M-3 w Po­
znaniu. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40336g.
Przyjmę na pokój mał­
żeństwo oraz dwóch pa­
nów lub panie. Świer- 
czewo, ul. Janiszewskie­
go 14. 40379°
Mieszkanie dwupokojowe 
samodzielne zamienią na 
M-2 lub kawalerką. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 40395g.
Małżeństwo, członkowie 
SM wypajmie mieszkanie 
na rok. Płatne z góry. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 40424g.
Oddam pokój, możliwość 
uprawy ogródka. Wiado­
mość: Norwida 19 m. 70. 

40431g
M-6; I piętro, spółdziel­
cze Winogrady, zamienię 
na podobne w dzielnicy 
Grunwald. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
40167g.

Gospodarstwo rolne wez 
mę w dzierżawą. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 40319g.___________ 
Domek mieszkalny z o- 
gródkiem tanio sprzedam. 
Piszczatowski, Gierłato- 
wo, 62-330 Nekla. 40372g
Ogród — działkę budow­
laną 1.800 m‘ z budyn­
kiem gospodarczym lub 
bez sprzedam. Granowo 
k. Grodziska, ul. Poznań 
ska 44.  40385g
Dom jednorodzinny z ga 
rażem w Poznaniu sprze 
dam. W rozliczeniu może 
być mieszkanie własnoś­
ciowe. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40427g.
Dom wolnostojący w Po­
znaniu kupię, warunek 
w'olne mieszkanie. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 40479g.

• Różne
Ob. Kazimiera Kalka, zam. 
w Swarzędzu, ul. Kornic 
ka 34, — odwołuje obelgę 
rzuconą w dniu 6 paź­
dziernika 1977 r. na roz­
prawie Społecznej Korąi- 
sji Pojednawczej w Swa­
rzędzu na ob. Ludwika 
Orlikowskiego, zam. w 
Swarzędzu, ul. Kórnicka 
34. 40352g
Naprawy ciągników, ma­
szyn i urządzeń rolni­
czych dokonuje Warsztat 
Ślusarski, Zenon Sochb, 
Gowarzewo, 63-004 Tulce.

40380g

szawy zamienię na
większe w Poznaniu, z te 
lefonem. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 41961g
Małżeństwo córeczką
wydzierżawi do ■ zamiesz­
kania domek gospodar­
czy z działką lub ookój, 
kuchnią. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40655g.

Ząmienię mieszkanie 
kwaterunkowe z wygo­
dami w Krotoszynie 100 
m’, 3 pokoje, kuchnia, 
łazienka na podobnę lub 
mniejsze w Poznaniu. O- 
terty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 40478g.

e Nieruchomości

40756g-land.
Tunel
Luboń,

foliowy snrzedam. 
ul. Krótka 8.

40759g
Kożuch 
grecki, 
dam. 
m,. 9.

damski, nowy — 
rozmiar 50, sprze- 
Przemysłowa 49 

40773,g
Ma'zvny do szycia wielo­
czynnościowe Pfaff i 
Koehler, wózejk spacero­
wy niemiecki sprzedam.

Syrene 105, rok orod. 1974 
stan idealny, nilnie sorze 
dam. Romuald Sołtysiński 
B"dki Stare, nncz*a Osiek 
Wielki, woj. Konin.

40330g
Moskwicza 
dam. 62-071 
Kościelna 8, 
wo 100.

412 sorze-
Konarzewo, 
tel. Don;e- 

40334g

Matka z dzieckiem poszu 
kuje mieszkania — pokój 
z kuchenką, względnie 
zaooiekuje się mieszka­
niem wyjeżdżających na 
okres roku. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dlą 
40687g.

Okazja! W związku z wy 
jazdem za granicę tanio 
sprzedam 900 nP szklarni 
koło Poznania — wraz z 
mieszkaniem. Potrzebne 
mieszkanie dla córki w 
mieście. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40528°.

Tel. 67-53-96. 40620°
Futro nutrie szafiry, śred
ni a fieura snrzedam.
Gwardii Ludowej 3'9 m.
22. 40562°

Volkswagena KDF kupię. 
Poznań, ul. Jeżycka 45 
m. 6 . 40345g
Nowego T/rabanta kupię.
Luboń, ul. Dzierżyńskie­
go 37 m. 2, godz. 16—',9.

40447g

2-ookojowe mieszkanie w 
Pile zamienię na podob­
ne Poznaniu. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 40689g.
Pracujący pan (bez nało­
gów) poszukuje umeblo­
wanego, niekrępującego 
nolćoju. Oferty „Praca”, 
Grunwaldzka 19 dla 40698g.

Śrem! Sprzedam okazyj­
nie dom piętrowy, wolne 
mieszkanie. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
40633g.
Odstąpię ogród działko­
wy — Lutycka. Drzym- 
ły 7 m. 2. 40665g

Krawiectwo ciężkie dam­
sko - męskie poleca nowo 
otwarty zakład Wacław 
Lewiński i Czesław No­
wicki, Poznań, ul. Malec 
kiego 24 a, tel. 648-74. 
__________40458g

Matrymonialne
Kawaler 33-letni, wzrost 
170, wykształcenie śred­
nie, pozna panią do lat 30. 
Cel matryrhonialny. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 40313g._____________  
Panią miłej aparycji, kul 
turalną towarzyszkę ży­
cia, poślubi rozwiedziony, 
zupełnie samotny pan po 
60-ce. Oferty — „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 40454g.
Emerytka 60-letnia, kul­
turalna, poślubi pana o 
miłym sposobie bycia. O- 
ferty „Prasa”, Gtunwaldz 
ka 19 dla 4O484g.

KAZIMIERZ ŻNlNSKI

3873-K3

Rodzinie Zmarłej serdeczne wyrazy współ­
czucia składają:

W dniu 30 listopada 1977 r. zmarła nasra dro­
ga koleżanka

Dyrekcja. Rada Zakładowa ZZPKiS oraz Zespół 
Państwowej Opery im. S. Moniuszki w Poznaniu

Pogrzeb odbędzie się dnia 25 tan. o godzi- 
nie 14.15 na cmentarzu na Jwnikowie.

Dnia 22 listopada 1977 r. zmarł nasz b. długo­
letni, ceniony pracownik i serdeczny kolega

Rada Zakładowa, Rada Oddsriałowa. n-yrekcja, 
koleżanki i koledzy

WUSP Oddział „Czystość” w Poznaniu.

pada 1977 r. o godz. 15.25 
nikowie.

Pogrzeb odbędzie się w piątek. Ania 25 Iteto- 
-----  na cmentarzu na Ju-

Dnia 22 listopada 1977 r. zmarł były pracow­
nik Oddziału I PTSB „Transbud - Poznań”

BMBKI

AGATA WIECZOROWSKA

3874-K3

ROMAN SZYMAŃSKI
Rodzinie Zmarłego wyrazy współczucia skła­

dają:

Oddziałowa Rada Zakładowa, OOP.
42118g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
22 listopada 1977 r. przestało bić serce na­

szego najukochańszego i najlepszego męża, ta­
tusia, brata, teścia i dziadka, śp.

MARIANA PAJĄKA
lat 68

Odszedł od nas szlachetny i troskliwy człowiek, 
najdroższy i najwierniejszy nasz przyjaciel.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 26 bm. o godzi­
nie '12.10 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążoioa

Ul. Hetmańska 30 m. 1.

żona z rodziną
42083g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dnra 
21 listopada 1977 r. zmarł

WŁADYSŁAW DALESZYNSKI
bardzo ceniony pracownik naszego hotelu.

Pogrzeb odbędzie dtęi w sobotę, 26 bm. o godzi­
nie 14 na cmentarzu junikowskim.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia składają:

Dyrekcja, Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy 

Hotelu „Orbis - Merkury” w Poznaniu.

3875-K3

tZ (dębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu
22 listopada 1977 roku zasnęła w Bogu nasza 

kochana ciocia, przeżywszy lat 75, śp.

STEFANIA GRĄDECKA
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 25 tan. o go­

dzinie 12 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążona

rodiina Ossowskich

Ul. Małeckiego 6. 3670-U3

tDrla 22 listopada 1977 r. zmarł nagle w wie­
ku 64 lat nasz kochany ojciec, teść, brat, 
szwagier, dziadek i wujek, śp.

ZENON BARTKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 36 bm. o go­

dzinie 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

Ul. Kolejowa 31 m 9.

RODZINA

3081-U3

-Ł Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia 
I 23 listopada 1977 r. zmarł nagle perasżywszy 

lat 77 nasz najukochańszy ojciec, teść, dziadek 
i pradziadek, śp.

JÓZEF FERTSCH
Pogrzeb odbędzie się w 

o godz. 9:50 na cmentarzu
poniedziałek, 38 bm. 
junikowskim.

W głębokim smutku pogrążona

R O

Ul. Dzierżyńskiego 154/3. 3065-U3

"t* Dnia 21 listopada 1977 r. zmarł nagle

WŁADYSŁAW DALESZYNSKI
lat 56

nasz kochany ojciec, dziadek, brat, szwagier, 
wujek i drogi przyjaciel.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 26 bm. o go­
dzinie 14 na cmentarzu juntkowSkam.

W głębokim smutku pogrążona 
R O D Z I N A 

Prosimy o niewkładanie kondolencjl.
Ul. Findera 16 m. 9. 42144g

S. + p.

STEFANIA MROZINSKA
z domu Wesołowska

tDnia 22 listopada 1977 r. zmarł przeżywszy
78 lat mój kochany mąż, nasz drogi ojciec, 

teść, dziadek, brat i wujek, śp.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, źe dnia
22 listopada 1977 roku zmarła, opatrzona Sa­

kramentami św., przeżywszy lat 87 nasza, uko­
chana matka, teściowa, babcia i prababcia, śp.

zasnęła w Bogu, dnia 22 listopada 1977 r.. prze­
żywszy lat 64, moja kochana żona, nasza naj­
droższa mama, teściowa i babunia.

feliks Zyto
WALERIA JESIONOWSKA

* domu Liska

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek. 28 tan. 
------ cmentarzu junikowskim.o godz. 13.05 na

W

Prosimy o

głębokim smutku pogrążony 

mąż z synami i rodziną 
nieskładanie kondolencjl.

Rynek Łazarski 1 m. 10. 3068-U3
tra

4- Dn'a 23 listopada 1977 roku zmarła po cięż- 
I kich cierpieniach opatrzona Sakramentami 

św. przeżywszy lat 71 moja kochana żona, na­
sza droga mama, teściowa i babcia, śp.

ANTONINA SZATKOWSKA

Ul. Chełmońskiego 8 m. 1.

Pogrzeb odbędzie się w 
o godz. 12.30 na cmentarzu

W głębokim 

mąż

z domu Guzikowska
poniedziałek, 28 bm. 
junikowskim.

smutku pogrążony

z rodziną

3869-U3

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 36 bm. o go­
dzinie 13.30 na cmentarzu w Puszczykowie. Pogrzeb odbędzie się w sobotę, doW 36 bm.

o godz. 13 w Chodzieży. '

W smutku pogrążona

żona z rodziną

Prosimy o nieskładanle kondolencjl.

Mosina, ul. Kopernika 3. 4205Tg

W smutku pcę^rążona

RODZINA
3883-U3

ą. Dnia 23 listopada 1977 r. zmarła, onatrzona 
I Sakramentami św., przeżywszy lat 77 nasza 

ukochana mama, teściowa, babcia i prababcia, 
śp.

MARIANNA KOENIG
z domu Kiimmel

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 28 bm. 
" “ cmentarzu junikowskim.o godz. 11.55 na

W

। Prosimy o

;łębokim smutku pogrążxma

nieskładanie kondolencjl.
3884-U3

tDnia 23 listopada 1977 ro-ku zakończyła swój 
pracowity żywot, namaszczona Olejami św., 

przeżywszy lat 65, moja najukochańsza żona, 
nasza troskliwa matka, teściowa i babcia, śp.

MARIA ZBROSZCZYK
z domu Soberska 

były pracownik Prokuratury Wojewódzkiej 
w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 26 bm. o go­
dzinie 10.50 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążony

mąż z rodziną

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.
Ul. Chociszewskiego 26 m. 1. 3882 -U3

OkazyjrTie sprzedam wil­
lę wykończoną z warsz­
tatem samochodowym. O- 
ferty „Prasa”. Grunwaldz 
ka 19 dla 40693g.

■ Dom piętrowy, jednoro­
dzinny, 12 arów ziemi — 
zamienię na mieszkanie 
własnościowe, dwupoko­
jowe w Poznaniu. Włady 
sława Jegieło, 68-207 Łęk­
nica, ul. W. Piecka 33.

40734g

Kawaler 36-letni, tech- 
nik, uczciwy pozna pan- 

! nę z mieszkaniem. Cel ma 
tiymcnialny. Oferty „Pr® 

-są”, Grunwaldzka 19 dla 
!404883^
Rencista niezależny fi­
nansowo, samochodem poz 
na panią do lat 60, miesż 
kaniem. Cel matrymoniał-
ny. Oferty „Prasa”
Grunwaldzka 19 dla 4O621g.

Dom jednorodzinny sprze 
dam. 62-200 Gniezno, -ul.
Kosynierów 15. 40363g

Samotni — oferty w Biu­
rze Matrymonialnym — 
„Swatka”. 90-434 Łódź, 
Piotrkowska 133. 2549-K2

Pracownicy poszukiwani /
Zakłady Sprzętu Grzejnego „Predom-Wromet” 
we Wronkach, ul. Mickiewicza 52 — przyjmą 
do pracy pracowników wykwalifikowanych 
oraz niewykwalifikowanych do przyuczenia 
w zawodach :

— tłoczarz,
— tokarz automatów,
t- zgrzewacz punktowy,
— palacz c. o.,
— galwanizer, 
— monter kuchni gazowych.

Wynagrodzenie według obowiązującego ta­
ryfikatora dla pracowników przemysłu ma­
szynowego.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr i Szkolenia 
Zawodowego ZSG „Predom-Wromet”, Wronki, 
ul. Mickiewicza 52, telefon 110, wewn. 20.

2682-K2
Zakłady Przemysłu Odzieżowego im. Komuny 
Paryskiej „Modena” w Poznaniu, ul. Kraszew­
skiego 21/25 — zatrudnią

— palaczy kotłów’ wysokoprężnych, - 
— pomocników’ palaczy,
— szwaczki.
Bliższych informacji udziela Dział Spraw 

Osobowych i Szkolenia Zawodowego przy ZPO 
(„Modena” Poznań, ul. Kraszewskiego 21/25.
I 3967-K1

+ Dnda 22 listopada 1977 r. zmarła w Poznaniu 
w wieku lait 72 nasza kochana mama i bab­

cia

MARTA JASIAK
z domu Nowak

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 26 tan.
dżinie 10 w Jabłonowie Pomorskim koło 
nicy, woj. Toruń/ Wyprowadzenie zwłok 
mu żałoby przy ul. Chopina 5.

o go- 
Brod- 
z do-

Córka z dziećmi i rodziną
42157g

tW dniu 22 listonada 1977 roku zakończyła 
swe pracowite życie nasza najukochańsza, 
najlepsza mątka, teściowa i babcia, przeżyw­

szy lat 81, śp.

BRONISŁAWA TAUCHERT
z domu Winiecka

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 28 bm, 
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona

RODZINA
3864-U3
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Erazma 
Katarzyny

Na przykładzie „Safari 2M Kaliskie
Piąte* Słońce: 7.30—15.48

K*W Mimo gwarancji ■ naprawy nie wykonano...
POZNAŃ

OPERA — g. 17 „Bardzo śpiąca 
królewna” 1 „Na pensji u panny 
Hortensji”.

MUZYCZNY — g. 19 „Wesele 
Fonsia”.

POLSKI — g. 19 ..Marzyciele”.
NOWY — g. 19 „Gdyby przy­

leciał ptak...”
LALKI i AKTORA — g. 17 

„Królowa śniegu”.

kina
CHODZIEŻ Noteć: „Każdy u- 

miera w samotności”.
CZARNKÓW: „Gwiżdżę na

wszystko” i „Atonia”.
GNIEZNO Lech: „Śmierć pre­

zydenta”; Polonia: „Zaufanie”.
GOSTYŃ: „Skarb na wyspie”.
GÓRA: „W mroku nocy” i 

„Wielka podróż Bolka i Lolka”.
GRODZISK: „Złotodajna rzecz­

ka” i „Konik Garbusek”. s
JAROCIN: „Własne zdanie” l 

„Dopóki bije zegar”.
KALISZ Oaza: „Szał”; Kosmos: 

„Czy zabiła”; Stylowe: ‘„Powrót 
różowej pantery”; Syrena: „Opo 
wieść o prawdziwym człowieku” 
i „Labirynt miłości”.

KĘPNO: „Uśmiech” i „Podróż 
kota w butach”.

KONIN Centrum: „Szał”; Gór­
nik: „Maratończyk”.

KORNIK: „Noc nad Chile” 1 
„Jak car Piotr Ibrahima swatał”.

KROTOSZYN: „Fałszywy król”. 
LESZNO: „Szkarłatny pirat”.
NOWY TOMYŚL: „Biały basz­

łyk” i „Hultajska czwórka”.
OBORNIKI: „Brawurowe porwa 

nie”.
OSTROW Roma: „Sa1vo d’Ac- 

ąuisto”; Słońce „Śmierć prezy­
denta”.

OSTRZESZÓW: „Konie Valde- 
za” i „Wielka podróż Bolka i 
Lolka”.

PIŁA Iskra: „Czy zabiła?”; So 
kół: „Sierioża”.

PLESZEW: „Opowieść o komu­
niście”. i

RAWICZ: \„Człowiek w dziczy”.
SŁUPCA: „Cenny depozyt”.
ŚREM Klubowe: „Trędowata”;

Słonko: „W mroku nocy” i 
..Dzień delfina”.

ŚRODA: „Wniebowstąpienie”.
SYCÓW: „Spóźniona miłość” t 

„Co z tobą”.
SZAMOTUŁY: „Setka dla ku­

rażu”.
TRZCIANKA: „Abu Rajchan 

Biruni”.
TUREK: „Największe wydarze­

nie od czasów gdy człowiek sta­
nął na księżycu”,

WAŁCZ: „Cenny depozyt” 1 
„Wielka podróż Bolka i Lolka”.

WĄGROWIEC: „Zapach kobie­
ty”.

WIERUSZÓW: „Brawurowe po­
rwanie” i „Dzień delfina”.

WRZEŚNIA: „Powrót różowej 
pantery”.

WSCHOWA: „Na tropie Wil- 
by»egaM i „Kapitan Florian z mły 
na”.

ZŁOTOW: „Na tropie WD- 
by’ego” i „Zorro”.

g WABIO ~~1
PROGRAM I: 8.10 Estrada przy­

jaźni; 9.05 Poranne rozmaitości 
muzyczne; 9.45 Muz. wycinanki; 
10.08 Stara i nowa muzyka woj 
skowa; 10.30 Niezapomniane stro­
nice „Czarne skrzydła” — pow.; 
10.40 Pianiści jazzowi; 11 Tu Ra­
dio Kierowców; 11.15 VII* Między 
narodowy Konkurs Skrzypcowy 
im. H. Wieniawskiego; 12.25 Ka­
towice na muz. antenie; 12.45 Roi 
niczy kwadrans; 13.05 Duet gitar 
klasycznych: Alber — Strobel; 
13.15 Moto-sprawy; 13.39 Z mikro 
fonem przez rzeszowską wieś; 
14 Studio „Gama”; 14.20 Studio 
Relaks; 14.25 Studio „Gama” c.d.; 
15.05 List z Polski; 15.10 Studio 
„Gama” e.d.; 16 Tu Jedynka; 
17.30 Radiokurier; 18 Tu Jedynka 
c.d.; 18.33 Przeboje sprzed lat; 
19.15 Warszawska Ork. PR i TV; 
19.40 Z aktorskiego śpiewnika; 
20.25 R-TV Szkoła Średnia dla 
Pracujących — Historia, sem. HI: 
„Lenin w Polsce”; 20.20 VII iTlię 
dzynarodowy Konkurs Skrzypco­
wy im. H. Wieniawskiego; 21.33 
Utwory S. Moniuszki; 22.23 Śpie­
wa T. Tutinas; 22.30 Pasje, no- 
dróże. przygody; 22.45 Sylwetki 
piosenkarzy radzieckich — W. 
Troszyn; 23.15 Granice jazzu.

Wiadomości 0.01, 1, 2. 3. 4, 5,' 6, 
8, 9, 10. 12.05, 15, 19, 20 , 21, 22. 23.

P^Jarek T. w sklepSe kupił 
radio i zgodnie z in­

strukcją je eksploatował. Ty­
le. że niezbyt długo, bo w 
kwietniiu coś się w nim ze­
psuło, wiec oddał aparat — 
iak się zaleca w gwarancyj­
nej karcie — do właściwej pla 
cówki. Naprawa trwała mie­
siąc. ale nie robił z tego oro-^ 
blemu. chociaż wyczytał w 
w karcie — ..mrrwy gwarari 
CYTne powinny być dokonane 
najpóźniej w ciągu 14 dni...”

Aparat jednak wkrótce, bo 
już 19 maja, znów zaniemógł 
i mnisia! wrócić do punktu na 
praw ty Koninie (tam zarmesz 
kuje Marek T.), przy ni. Bła­
szaka. W Trocu. ponieważ ra­
die nadali było niesprawne, a 
w punkcie napraw odlmówio- 
no klientowi wydania za­
świadczenia. które by upraw­
niało so do wymianv anaratu 
(lub zwrotu przez sklep pie­
niędzy) Marek T. zwróci się 
do redakcji z prośba o pomoc, 
bo — jak napisał w liście — 
.testem kierowcami radio sa­
mochodowe ..Safari 2* kupi­
łem, gdyż jest mi ono bardzo 
przydatne w pracy*.

Niestety, erytełrMc zawiódł słę 
mniemając, że interwencja redak 
cjl spowoduje szybkie przywrócę 
nie mu sprawnego radia, lub 
zwrot pieniędzy, by mógł nabyć 
inne. Oto przyczyny tak ślama-> 
rannego załatwiania sprawy. Z 
udzieleniem odpowiedzi na prze­
kazaną przez nas Wojewódzkie­
mu Przedsiębiorstwu Handlu We­
wnętrznego w Koninie skargę kli­
enta dyrekcja przedsiębiorstwa 
odczekała ponad dwa miesiące, 
przekraczając już i tak długi 
okres, w jakim instytucje są zo­
bowiązane wyjaśnić prasie spra­
wy skomplikowane, wy­
magające żmudnego 
przeprowadzeń i a badań. 
Nie wyda je się, by taka okolicz­
ność zachodziła w opisanym przy­
padku, placówka naprawcza bo­
wiem, w której klient oddał swe 
„Safari 2*, należy do tegoż WPHW 
i znajduje się w tym samym, co 
jego dyrekcja, mieście. Zwłoka 
w badaniu sprawy i udzieleniu re­
dakcji odpowiedzi a* do przekro­
czenia ostatecznego terminu, prze­
widzianego w przepisach o reago­
waniu na krytykę prasową, nie by 
la niczym uzasadniona i stanowi 
dowód lekceważącego odnoszenia 
się m. in. również do klienta oraz 
do słusznie wniesionej przez niego 
skargi na placówkę WPHW.

MerStum cdsoorwiedsTL. atrzy- 
manej przez redakcję dopiero 
19 września, również wystawia 
dyrekcji WPHW w Kociitrie 
złe świadectwo. Oto czego s>ię 
dowiedzieliśmy z wyjaśnie­
nia. podpisanego przez zastęn- 
cę dyrektora WPHW do 
spraw organizacji i rozwoju, 
Ryszarda Eislera:

„— odbiornik radiowy, spłoszony

do naprawy dnia IŁ 03. 77 r. był 
nie naprawiony z powodu braku 
głowicy UKF; — głowice te były 
w magazynie hurtowym w Pozna­
niu, lecz z powodu inwentury w 
okresie od dnia 15. 04. 77 do 20. 07. 
77 r. punkty usługowe nie otrzy­
mywały brakujących części; dnia 
9. 07. 77 r. klient odebrał nie napra 
wiony odbiornik celem wysłania 
go do Zakładów Radiowych „Dio- 
ra; — osobnym pismem przeprósz© 
no klienta za kłopoty wynikłe z 
niewykonanej naprawy.”

W odpowiedzi na s»kargę nie 
znaleźliśmy słowa na temat 
powodu, dla którego placów­
ka naiprawciza nie dopełniła 
wobec klienta obowiązku wy 
stawienia zaświadczenia o nie 
możności dokonania naprawy 
aparatu, a dyrekcja WPHW 
nie zareagowała na tę niepra­
widłowość natychmiast po 
otrzymaniu z redakcji skargi.

Zwróciliśmy się z koleś do 
zakładów „Diora” w Dzierżo­
niowie. Ich szef kontroli pm- 
dtukcji, inż. -Czesław Kita od­
powiedział, że klient dotych­
czas nie przysłał niesprawne­
go aparatu, i potwierdził iż:

„JeżeH zakład usługowy nie 
mógł dokonać naprawy w obowią­
zującym terminie 14 dni, winien 
zgodnie z obowiązującymi przepi­
sami wystawić kartę Informacyj­
ną, na podstawię której klient po­
winien otrzymać zwrot gotówki 
lub wymianę odbiornika na nowy 
w placówce, w której dokonał za­
kupu”. h

Dyrekcja zakładów JDiora” 
krytycznie też odniosła się do 
faktu oddania klientowi nie­
sprawnego aparatu i obarcza­
nia go załatwianiem sprawy 
we własnym zakresie. Dyrek­
cja kopia pisma, przysłanego 
do redakcji, zawiadomiła Mar 
ka T. w Koninie, bv przysłał 
aparat, który natychmiast zo­
stanie w zakładach naprawio­
ny, .lub wymieniony.

Przedstawiona tu sprawa 
„Safari 2” Marka T. nie jest 
jędrnym, znanym nam nrzv 
kładem zajmowania przez 
które przedsiębiorstwa handle 
wo—usługowe trudnego do 
zrozumienia stanowiska nie 
mogące wykonać w 14-dnio- 
wym terminie naprawy starzę 
tu w okresie gwarancyjnym. 
Nie wiadomo, czy utrudnianie 
klientowi zamiany niespraw­
nego snrzetu wyołrwa z nie­
znajomości przepisów, czy ’ 
lekceważenia uprawnień kli­
enta, czy z niechęci do wypeł 
niania „karty informacyjnej”? 
Tak czy inaczej, iest działa­
niem na szkodę klientów i nie 
może być przez władze han­
dlowe tolerowane.

ZDZISŁAW KANDZIORA

Wieś się
■g^okutujący dawniej na wsi (pogląd, że u- 
m miejętności fołnicze nabywa się wyłą­

cznie poprzez pracę na roli, a zawód 
rolnika dziedziczy wraz gospodarstwem, tra­
ci coraz bardziej na popularności. Fachowe 
książki rolnicze trafiają już nie tyle pod strze­
chy, co do podręcznych bibliotek w murowa­
nych wiejskich domach, a dokształcają się nie 
tylko, młodzi. I to jest zjawisko coraz., po­
wszechniejsze i optymistyczne dla dalszych 
przeobrażeń na wbl Czynnikiem mo- 
bilizfującym jest również poziom rozwoju sił 
wytwórczych. — Automatyzacja w oborze i 
mechanizacja pracy na polach wzorowych, 
dobrze gospodarujących rolników, zachęca 
innych do pogłębiania wiedzy i doskonalenia 
umiejętności fachowych.

W woijewódzitwie kaliskim, pomimo wyroki ego 
poziomu produkcji towarowej na wsi (6 miejsce w 
kraju), wciąż jessreze xbyt niski jest procent rolni­
ków kwalifikowanych. W r. 1976 aaledwie 17,1 pro- 
cenit ludzi pracujących czynnie w tym zawodzie 
legitymowało ńę przygotowaniem fachowym. A 
przecież realizacja programu żywnościowego wy­
maga obok zaopatrzenia wsi w nowoczesne środki 
produkcji również odpowiedniego poziomu wiedzy 
i kwalifikacji rolników, co akcentowano w mate­
riałach VI Plenum KC P25PR.

Tę względy m. in. zadecydowały o tym, że 
w wojewódzkim programie przygotowania i 
wdrażania reformy oświaty i edukacji szcze­
gólnie dużą wagę przywiązuje się do podnie. 
sienią poziomu szkolnictwa na wsi oraz stwo­
rzenia jak najlepszych warunków dla podno­
szenia kwalifikacji rolników. Przyznać trze­
ba, że w tym kierunku zrobiono już. w Ka- 
liskiem wiele. Obecnie ponad 80 procent gmin 
□osiada szkoły zbiorcze, a wszystkie dzieci 
6-iletnie objęte zostały pełnym wychowaniem 
przedszkolnym. Jest to niezwykle ważne dla 
wyrównania poziomu szkół na wsi i w mieś 
cie. Wiele z tych szkół ma już zapewnioną 
bazę i kadrę dla nauczania według programu 
ogólnokształcącej szkoły 10-Ietniej.

Niezależnie od tego, w roku szkolnym 1977/73 
doskonalone są wszystkie formy kształcenia 
ludzi zatrudnionych w ^Inictwie. Liczba słu­
chaczy w zaocznych technikach rolniczych 
zwiększyła się o blisko 15 procent a w tech-

Człowiek—Świat—Polityka

Spotkanie 
z dziennikarzem

„Głosu"
Jak już Wofmowcrfłśmy, w 

Klubach Prasy i Książki w ra 
mach XI Dni Książki Społecz 
no-P ontycznej „Człowiek — 
Swkst — Polityka" odbywana 
się spotkania z dziennikarza­
mi „Głosu Wielkopolskiego”. 
Dzisiaj takie spotkanie odbę 
dzie się o godz. 18 w klubie 
w Buku (w Poznańskiem) z 
red. Wojciechem Nentwigiem.

(bron)
■■ " i ....
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PROGRAM II: 8 Tu Jedynka;
9.30 My 77 — aud. Studia Mło­
dych; 9.40 Dla przedszkoli: 
„Deszcz” — aud. słoWno-muz.;

10 Romantyczni bohaterowie hi­
storii — Książę J. Poniatowski; 
10.30 G. Paisiełlo: IV kwartet na' 
flet, skrzynce, altówkę i wiolon­
czelę; 10.40 „Z mikrofonem przez 
trzy zmiany”; 11 Antologia sona 
ty fortepianowej W. A. Mozarta 
— VII Sonata C-dur K. V. 309;
11.35 „Postęp w gospodarstwie do 
mowym”; 11.45 Od Tatr do Bał­
tyku; 12.05 Czas dobrych gospo­
darzy; 12.25 Pow. miesiąca — 
fragm. pow.: „Kiedy kwitną 
tykwy”; 12.45 Rytmy i melodie 
świata; 13 Dla kl. I i II (wych. 
muz.) „Kto zagra ze mną”; 13.20 
Grecki zespół ludowy z Dramy;
13.35 Wokół spraw naszego stołu: 
13.50 Operetka, jej twórcy i wy­
konawcy: 14.10 Więcej. leniej, no 
wocześniej; 14.25 Tu Radio Mo­
skwa: 14.45 Muzyka Bacha; 15.30 
Studio Plus — program dziewcząt 
fi chłopców; 16.10 Konc. Życzeń Mi­
łośników Muzyki Poważnej: 16.40 
Magazyn informac.; 16.50 Radioex 
press; 17 Amatorskie zespoły przed 
■mikrofonem; 17.20 „Z pierwszej 
reki” — „Nierozeerana” fraem. 
zh^ru renortaży W. Szymander­
skiego; 17.40 Rep. literacki pt. 
„Skarby z Bondyna”; 18 „Nowiny 
i nowinki muzyczne”; 18.40 Rep. 
ekonom.; 19 Studio Młodych — 
a”dycją z cyklu: ..Młode nokole- 
"le Polski T udowej” — „Gdybym 
sył naczelnikiem”; 19.15 P. Czaj-

Gmina Lubasz należy w 
województwie pilskim do naj­
bardziej aktywnych i gospo­
darnych. Główny nacisk kła­
dzie się tam. obecnie na odbu­
dowę pogłowia zwierząt. W 
skupie mleka zajmuje ona obec 
nie drugie miejsce w woje­
wództwie, zwierząt rzeźnych 
— piąte, a we wzroście pogło­
wia — najwyższą wojewódzką 
lokatę Tę wysoką pozycję 
osiągnęli rolnicy dzięki włas­
nej zapobiegliwości i umiejęt­
nemu korzystania z form po­
mocy państwa. Przede wszyst 
kim wyraża się to w zaciąga­
niu pożyczek w Banku Spół­
dzielczym na bardzo korzyst­
nych warunkach na zakup 
loszek hodowlanych.

W końcu uh. rokn zakupili oni 
ponad 50 sztuk takiego materiału 
hodowlanego, w tym — nabędą 
kilka razy więcej. Nie są to jed­

kowski: Utwór B-dur na kwartet 
eupyczkowy; 19.30 G. Puccini: ope­
ra „Płaszcz”; 20.40 Najciekawsze 
moim zdaniem; 21 Wszystkie so­
naty fortep. S. Prokofiewa; 21.40 
Public, międzynar.; 21.53 Gra i 
śpiewa zespół A. Jonesa; 22 Teatr 
PR — Teatr Sensacji — „Przeciw 
so-bie samym*’; 23 W. a. Mozart: 
41 Symfonia C-dur „Jowiszowa”; 
83.35 Co słychać w świecie; 23.40 
C. Monteyerdi: Madrygał „Legri- 
me d’amante”.

Wiadomości: 4.30, 5.30, 6.30, 7.30, 
11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Trąbka i 
smyczki; 8.30 Co kto lubi; 9 „Tyl­
ko dla orłów” — ode. pow.; 9.10 
Ballady z Kanady; 9.30 Nasz rok 
77; 9.45 Utwory organowe Fran­
ciszka Liszta; 10.35 Kiermasz płyt 
wytwórni Melodia; 11 Życie ro­
dzinne; 11.30 Polskie debiuty jaz­
zowe — pianiści; 12.25 Za kierow­
nicą; 13 Powt. z rozrywki; 13.50 
„Komisja” — ode. pow.; 14 Formy 
instrumentalne baroku; 15.10 Prze­
boje na ork.; 15.30 Podwawelskie 
wieści — mag.; 15.50 Cudowny 
świat rewelersów; 16 Rozszyfro­
wujemy piosenki; 16.20 Klasycy na

Pilskie

Lubasz stawia na hodowlę
nak ilości wystarczające dla pla­
nowanego wzrostu hodowli. Aby 
poprawić sytuację i zapewnić do­
statek loszek reprodukcyjnych na 
własne potrzeby, trzy gniazda re 
produkcyjne w gminie intensyfi­
kują produkcję. Ponadto wytypo­
wano gospodarstwo Ireneusza Mi­
kuły ze Stajkowa do hodowli ma 
teriału zarodowego. Do końca bie 
żącego roku da ono około_ 30 lo­
szek hodowlanych, natomiast w 
latach następnych liczba ta bę­
dzie podwojona.

Trudniejszym zadaniem jest 
poprawa stanu pogłowia by­
dła. Odczuwalna ona będzie 
dopiero w roku przyszłym, 
dzięki podjęciu specjalizacji 

w tym kierunku przez 17

syntezatorach; 16.45 Nasz rok 
77-my; 17.05 Muz. poczta UKF; 
17.40 „Słowo i Chleb” — rep.; 18 
Muzykobranie; 18.30 Polityka dla 
wszystkich; 18.45 Przeboje czter­
dziestolatków; 19 Pow. w wyd. 
dźw. „Astronauci”; 19.35 Opera 
tygodnia: J. Massenet — Wer- 
ther”; 19.50 „Tylko dla orłów” — 
ode. pow.; 20 interradio; 20.45 
Smutna milonga; 21 „Dlaczego 
człowiek wypłynął na morze” — 
rep.; 21.30 Bielszy odcień bluese; 
22.08 Śpiewa Al di Meola; 22.15 
Trzy kwadranse jazzu — dysko­
grafie; 23 ,7Noc pierwszego śnie- 
pU» — wiersze noetów radzieckich;
23.05 Konc. tylko dla melomanów 
— Dawne sonaty fortepianowe; 
23.50 Śpiewa zespół Manhattan 
Transfer.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 10.30 12.05, 
15, 17, 19.30, 22.

PROGRAM IV: 6.45 Radioexpress; 
7.45 Muzyczny tydzień Poznania; 
7.55 Nowości Wydawn. Poznańskie­
go; 10 Dla kl. VIII (wych. oby­
watelskie) „Cykl; „Kim będę”; 
10.20 F. Teleman — Sonata C-duj 
na flet i basso continuo; 10.30 
J. Suk — Serenada na smyczki;

gospodarstw. Podobnie jak w 
przypadku trzody istnieją kło 
poty z zaopatrzeniem rolni­
ków w jałówki cielne. Okrę­
gowe Przedsiębiorstwo Obro­
tu Zwierzętami Hodowlanymi 
nie dysponuje potrzebnymi 
ilościami, trzeba więc zabie­
gać o nie we własnym zakre­
sie. Jałówki wyhodowane w 
gminie kierowane są przede 
wsżystkim do gospodarstw 
specjalistycznych.

Z myślą o dalszym rozwijaniu 
pogłowia zwierząt rolnicy moder­
nizują i adaptują pomieszczenia 
inwentarskie, aby stworzyć nale­
żyte warunki do rozwoju specja­
lizacji, (zd)

11 Dla szkół średnich (wych. mu­
zyczne) „Wielka piątka rosyjska”; 
11.30 Śpiewa Rosa Ponselłe; 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
Giełda płyt; 13 Dla kl. VII (biolo­
gia! Ślimak, ślimak, pokaż rogi...; 
13.25 Nie tylko dla słuchaczy w 
mundurach — Rola dyscypliny w 
Ludowym Wojsku; 13.50 Dla kl. 
III lic. (jęz. polski) „Nimfa pod 
nenufarem” cz. I; 14.25 „Życie co­
dzienne” — Obyczaje rodzinne w 
dawnej Polsce”; 14.55 Poezja i mu­
zyka — wiersze A. Asnyka; 15.20 
Sławne romanse: Mozart i Kon­
stancja Weber; 16.05 Nowe nagra­
nia węgierskiego pianisty A. Feł- 
legi; 16.20 J. łaciński; 16.40 Aud. 
sportowa; 16.50 Radioexpress; 17 
Poznańscy kompozytorzy; 17.15 Aud. 
©światowa; 17.25 „Portrety” — 
magaz.; 17.55 Pozn. Konc. życzeń; 
18.25 J. niemiecki; 18.40 Sztuka dy­
skutowania; 19 Szkoła Mistrzów; 
19.15 J. angielski; 19.30 Konc. 
Zesp. „Tokyo Metropolitan "Sym-
phony Orchestra” w sali Filharmo 
nii Śląskiej w Katowicach stereo- 
ogólnop.; 21.32 L. Różycki — Kwin 
tet fortepianowy c-moll op. 35 
(stereo ogólnopolskie); 22.15 R-TV

kształci
nikach wieczorowych prawie o 20 procent. 
Więcej mieszkańców wsi korzysta również z 
kursów na tytuły kwalifikacyjne, podobnie 
wzrosło też zainteresowanie dokształcaniem 
eksternistycznym. Jeżeli doda się do tego 
znaczny wzrost ilości uczniów w zasadniczych 
i średnich szkołach rolniczych stacjonarnych, 
to według tego rachunku niekorzystny wskaź­
nik kwalifikacji osób pracujących w rolnict 
wie powinien się w najbliższych latach zna­
cznie poprawić. W roku 1980 kwalifikacje za­
wodowe posiadać ma według założeń około 
49 000 osób, czyli 36 procent ogółu ^atrudrńo 
nych w kaliskim rolnictwie. Do tego czasu 
planuje się w tym województwie podwoić 
ilość uczniów w szkołach rolniczych oraz po­
troić ilość słuchaczy w pozaszkolnych for­
mach oświaty rolniczej.

Kędzi© to możliwe m. Łn. dzięki powołaniin na 
początku bieżącego roku szkolnego 4 liceów rolni­
czych: w Grabowie, Odolanowie, Słupi i Międzybo­
rzu, gdzie młodzież głównie ze wisi zdobywa kwa­
lifikacje zawodowe. Oprócz tego różne formy kształ­
cenia rozwijają Zespoły Szkół Rolniczych w Tar- 
cach, Marszewie,’ Przygodzicach, Ostrzeszowie, Koź­
minie, Słupi i Opatówku. Największą kuźnią kadr 
rolniczych, © najbogatszych tradycjach, jest Zespół 
Szkół Rolniczych w Marszewie fk.Pleszewa), gdzie w 
ciągu roku szkolnego z różnych form kszałcenia 
korzysta ©koło 1500 osób. Niedawno zainaugurował 
tam również działalność punkt konsultacyjny po­
znańskiej Akademii Rolniczej, w którym na pierw­
szym roku studiów kształci się 40 słuchaczy. Spo­
śród dotychczasowych absolwentów ZSR w Mar- 
zzewie wywodzi się wielu wysokokwalifikowanych 
rolników, zdobywców nagród na krajowych i mię­
dzynarodowych konkursach.

Rozwój całego systemu sfzfcotaiicłwa rdlnl 
czego w woj. kaliskim odbywa się w ramach 
realizacji programu nowego systemu eduka' 
Cji narodowej i 'reformy szkolnej. Pierwszy 
etap prac poprzedzających okres wdrażania 
programu, reformy w tym regionie jest już 
zamknięty.

Nad zadaniami, instancji f organizacja par_ 
^tyjnej w przygotowaniu i wdrażaniu reformy 
oświaty w Kałiskiem óbraduje dzisiaj Plenum 
Komitetu Wojewódzkiego PZPR.

BOGDAN PARDUS

jŁei^sząd y 
o wiszystkim

GS — KLIENTOM
KISZKOWO. Dwa obiekty, na 

które od dawno czekają miesz­
kańcy gminy Kiszkowo (woje­
wództwo poznańskie), słanęć ma 
ję w przyszłym roku. Oba pod 
szyldem tamtejszej GS. Pierwszo 
planowym przedsięwzięciem bę 
dzie słactja patów w Kiszkowie; 
nie było jej tam dotychczas, co 
mocno dawało się we znaki zmo 
toryzowanym.

WSPÓLNYCH 50 LAT
OBRZYCKO. Cztery par/ zło­

tych jubilatów z gminy Obrzyc­
ko (województwo poznańskie) po 
dejmowały ostatnio jej władze. 
Spotkanie było okazję do

wspomnień i wzruszeń oraz wrę 
czerń a jubilatom medali „Za dłu 
goletnie pożycie małżeńskie”. O- 
trzyman je: Zofia I Stanisław Do 
browolscy, Agnieszka i Michał 
Olejnikowie, Władysława i Anto 
ni Runowscy oraz Zofia i Stani­
sław Wrótni okowie.

PRZODUJĄ W KRAJU
GNIEZNO. Zakładowy OddzTat 

Samoobrony przy gnieźnieńskiej 
cukrowni od lat należy do esig- 
gajęcych najlepsze wyniki wśród 
podobnych jednostek w resorcie 
cukrownictwa. Członkowie ZOS 
wyróżniają się zwłaszcza zaanga 
żowaniem społecznym w pro­
cach na rzecz zakładu i stałym 
podnoszeniem swojej sprawno­
ści bojowej. Uwieńczeniem ob­
chodzonego' ostatnio ćwierćwie­
cza oddziału było zdobycie prze 
zeń II miejsca w rywalizacji re­
sortowej. (bop)

FACHOWIEC W^ROLNIKOM
Dr Marten Gap4ńsl.t z Instytutu Produkcji Ogrodniczej AR w Pozna­

niu:
JAK NAWOZIĆ OGROD JESIENTĄ?

Dla poprawy zasobności słabszych gleb w składniki mineralne moż­
na jesienią zastosować w ogrodzie warzywnym nawozy sztuczne, któ­
re charakteryzują się trudniejszą rozpuszczalnością w wodzie zawar­
tej w glebie. Należą d© nich super tom asy na, mączka fosforowa i 
katalt. Trzeba potem przyorać lub przekopać ogród. Dobry rezultat 
da je zastosowanie tych nawozów i przyoranie ich z zielonymi reszt­
kami roślin kompostowych. Wiosną należy dawkę nawozów sztucz­
nych powtórzyć, z tym że najbardziej wtedy wskazane są szybciej 
rozpuszczalne: strperfosfaty pojedynczy, podwójny i potrójny, sól po­
tasowa i siarczan potasu. Dawki muszą być dostosowane do zasob­
ności gleby i gatunku rośliny, np. superfosfatu pojedynczego można 
wysiać do 400 kg na hektar, (emp)

„GŁOS WIELKOPOLSKI**, przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Bogdan Pardus, ul. Kazimierzowsko 4, tel. 36-S9. 
KONIN: Wojciech Plufowskl, pl. PZPR 1, tel. 243-04?

LESZNO: Tomasz Tatarczyk, ul. Słowiańska 38, tel. 28-25.
PIŁA: Władysław Wrzask, uL Okrzei 56, teł. 43-56.

Średnia Szkoła dla Pracujących — 
Metodyka Sem. I — „Jak radio po­
maga w nauce”; 22.30 Polemiki 
filozoficzne — Literatura a filozo­
fia — Sartre — dyskusja; 22.50 K. 
Szymanowski — trzy pieśpi.

Wiadomości: 12, 16.
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PROGRAM I: 6.30 — R-TVSS. 
Matematyka (sem. 1, i. 9) — 
„Funkcje liczbowe”; 7 —i R-TVSS. 
Fizyka (sem. 1, 1. 6) — „Praca i 
energia”; 9.30 — „Powieść senty­
mentalna” film fab. prod. radź, 
(kol.); 11.05 — Wychowanie tech­
niczne (kl. I—HI lic.) „Transport”; 
12 — Geografia (kl. VII) — „Ju­
gosławia”; 12.45 — TTR — Ho­
dowla zwierząt (sem. 3, I. 31) — 
„Zasady, żywienia i pielęgnacji 

koni”; 13.25 — TTR — Mechaniza­
cja rolnictwa (sem. 3, L 28) — 
„Sztuczne dosuszanie siana”; 15.25 
— NURT — „Sytuacje dydaktycz­
ne i wychowawcze a ich 3spektv 
psychologiczne”. Wykład prof. dr. 
Tadeusz Tomaszewski; IG — Obiek 
tyw; 16.30 — Zapraszamy na sta­
diony” (kol.); 17 — „Fora na Te­

lesfora” (dla dzieci); 17.30 — „Mo 
toryzacja i turystyka” — Porad­
nik Zmotoryzowanego Turysty 
(kol.); 17.45 — „Historia pewnej 
kamienicy” ©dc. 3 pt. „Na równi 
pochyłej” film fab. prod. TV cze­
chosłowackiej (kol.); 19 — Dobra­
noc dla najmłodszych i program 
dla młodzieży; 19.30 — Wie­

czór z Dziennikiem (kol.); 20.30 
— „Robotnicze losy” — „Gwiazdy 
patrzą na nas” ode. 6 pt. „Pole 
walki” film fab. prod. TV ang. 
wg powieści Cronina; 21.30 — Stu­
dio Teatralne: Ronald Duncan, 
przekład .1. Stanisław Sito „Abe- 
lard i Heloiza”; 22.40 — Dziennik 
(kol.); 22.55 — „Ekran i życie” — 

r » m n i o si
” PROGRAM II: 16 .- Pegaz; 16.45 
— Teatr Sensacji — „Akcja Sza­
rotka” — ode. 2; 17.40 — Decyzjo 
piętnastolatków; 18.10 — Poradnia 
młodych; 18.40 — Teleskop; 19 — 
Dobranoc dla najmłodszych i pro­
gram dla młodzieży; 19.30 —
Wieczór z dziennikiem; 20.30 

— Turystyka i wypoczynek; 21 — 
Wielcy ludzie a muzyka — Ta­
deusz Gadzina; 22 — Opowieści 
starszego pana; 22.10 — Tajemniczy 
świat przyrody; 23.05 — Język ro­
syjski.


